ATP, . Dzisiełszy numer zawiera 12 stron druku. 
PaBACUWÓ ACE HRC PEJA HE 


Rok XVI. Nr. 84. Sobota 11 kwietnia 1925 roku. Cena numeru 12 groszy. 


r twistem 
oomersch świątecznych f ote- 
dzielnych ceny o 26 proc. droższe, 
Za terminowy druk ogloszeń admi- 
nietracja mie enai Wt z 
Każda sowa podwyżka ODowiązuje 
taż wszystkie przyjęte ogłoszenia do 
igwy cen bez uprzedniego zawia- 


Dziennik polityczny, spolecz%y, gosnodarczy i literacki. 
SoSnEWiEG: Rinnat niefacka tel "ret Ta. === Bodzin, Saladoasieyi /. 
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Konto czekowe P. K. ©. Nr. 61553, 


Prenumerata wynosi: 


ZŁ* 2 
. 
Z odnoszeniem tniesięcthie: 
zr. 250. 
W Zagłębiu po z2 Sosnowcem, Bege 
l i mł. 2,50 


dzinem i Dąbrową: uł. 2, 


Z przesetky pocztową 
zł, 2,50 


„żagraalcą 4 zł. 
E a a 


Dabrowa, Sbiiestiego 8. tel. 14. 
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domienia. , — qa y 
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Top. 
JULJAN SYKAŁA 


Poseł na Sejm 


INŻYNIER GORNICZY i 


b. Dyrektor Techniczny Zakładów Warszawskiego Towarzystwa Kopa'ń Węgla 
i Zakładów Hutniczych, zmarł dn. 9 kwietnia 1925 r. we Lwowie. 


pp nne Te en ii 


alr 


W zmarłym tracimy zacnego towarzysza pracy, a społeczeństwo prawego obywatela. 


Cześć Jego pamięci: 
Zarząd Zakładów i 
Warszawskiego Towarzystwa Kopalń Węgla 
= i Zakładów Hutniczych. 


EEK KINEM RZEKĘ ZOZ JR ZIN E E Z ZSR poza z czł 
R ERC e U TZLZĄ SEI EA PIUSA GLEB SERTA PPE LRE 


Sommer ło 12 p) tra 52] BR Tam Se w: ad Mp 


ś. Ť p. 


JULJAN SYKAŁA 


Inżynier górniczy 
Poseł na Sejm. 


Długoletni Członek Rady Zjazdu Przemystowców Górniczych, b. Dyrektor Towa- 

rzystwa Warszawskiego kopalń węgla i zakładów hu niczych w Niemcach, cztonek 

wielu instytucji naukowych i społecznych. Po krótkich lecz ciężkich cierpieniach 
zmarł we Lwowie w dniu 9-ym kwietnia 1925 roku. 


Oddanie zwłok ziemi odbędzie się we Lwowie w dniu 11 ym kwietnia r. b. 


W osobie zmarłego traci społeczeństwo pełnego poświęcenia dla pracy narodowej obywatela. ma 
Cześć Jego pamięci! B 


A Rada Zjazd Przemysłowców tóniczych. | 


i 
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JULJAN SYKAŁA 


Inżynier górniczy 
Poseł na Sejm 
Długoletni prezes Kota w Dądrowie Górniczej Stowarzyszenia Polskich Iażysierów CRE 
czych i Hutniczych oraz Członek Zarządów wielu instytucji uaucowych i spolecznych. 
Po krótkich, lecz cięzkich cierpieniach zmarł we Lwowie w dniu 9 kwietnia 1925 r. 
Pogrzeb odbędzie się również we Lwowie w dniu il-ym kwietnia 1925 r. 


W zmarłym traci nasza organizacja wzorowego i oddanego jei catem sercem 
kierownika, spułeczeńsiwo zaś i kraj prawego i dzielnego obywatela. 


Wesołego Alleluia 
Swoim Sz. Kinentom 


życzy sklep masatsko - ga- 
Sir onomiczny 


ST, PIASECKI. 


Sosnowiec, ul. Warszawska nr, 12 
ZZ Z 


Wesołego Alleluja Swoim 
Sz Klientom życzy Mugużyn 
Gałanteryjny 


PAWEŁ KUCHARSKI. 


O SOW 


| 
e 
agms | 
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-A Katowic 
z Zagiębiem. 


KATOWICE, 104 (Telefonem). 
Plan polaczenia Żaylębia Dąbrow 
skiego kolejką elektryczną z Katowi- 
cami aaybko się rcalizuja. Obecnie 
-okowania Towarzystwa kolejek elek- 
Aqycznych z m. Katowice, o oddanie 

rywatne| szosy z Katowic poprzez 
Szopienice, są już na ukończeniu. 


Dalsze prace w Gdyni. 


WARSZAWA, 104 (Vars) Olok 
prac przy robotach ziemnych, które 
Uk rawsdza się w związku z buda 

loków, odbywa się obecnie bagra- 
ssie (pogłębianie) basenu portowe- 
go i ostateczne wykończanie dtugie- 
go mola. Obecnie nadeszła do Gdy 
mi partja narzędzi i maszyn potrze 
bnych do dalszych planowych EA 
w porcie, w związku z czem nalezy’ | 
oczekiwać zwiększenia się tempa ro- 
bót przy budowie rzeczonego portu. 


Zmyślona wiadomość. 


RZYM, 10.4 (Pat) Wobec wiado- 
maści, podanej przez kilka dzienników, 
o wypadku, jakiemu rzekomo miał uledz 
papież, na skuiek poniesiedia powożu 
przez komie, należy stwierdzić, że żadne- 
go podobnego wypadku nie Dyło. Nale- 
ży zwrócić uwagę, że wystawa misionar- 
ska mieści się niemał u stopni schodów 
papieskich, I że papież nie polrzeLuje 
ami powozu, ani samochodu, by się do- 
sac na wystawę. 


Pogrzeb $. p. Jana Raszki. 


PARYŻ 10.4. (Pat) Wczoraj na 
mentarzu Monparnea odbyla się żałobua 
eremonja pochowania zwlak słynnepo 
piewaka operowego jana  Raszk'eyo, 
marlego w Nicei w ubiegłym tygodniu. 


TBARUE RER ER BEL 


Cześć Jego pamięci. 


Zarząd Kola w Dabrowie Górniczej 
towarzyszenia Polskich Inżynierów Górniczych i lutniczych. 


GD 
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rożpószynom nasenne = ren LSXGIB PAŃGÓW 
w Josnowcu, przy ulicy Piiszidskiego Wr 3 
Zap'sy przyjmuje we wlor d ziątei od gudzlny o "do 8 wlaczoram. 
Aprica tego nin e szem zaciaszśm moich wuzystkich uczestników na zakuńczemie lekcji 
taiii Koi Bte ouhcdą się w aobuig I-go kwietnia o gudr. 3e wiaczorem. Proszę u licen 
Dras bycie. 


twą 
staranelskich 


Z poważaniem prefusne Ka Wrzeszcz. 


SETRA WSTI NZ RIRE I 1.3 MARA EG A 


n Raczność ! i 


h 
| i 
Z poważaniem Ii 


A. Merdakiewicz. i 
lzazsszszrenszenza] zzmzuzzzzz=zzzzJ 


|] Mam anszczyt zawiadomić Sz. Klijehielę, że na nadchodzące 
święta nadszedł wielki wybór materiaów męskich : damskich 
Kto chce sle łndnie i mewnie uhrać, niech nie onuni" wsiąnić da 


Magazynu A. MENDAKIEWICZA 


mieszczącego się przy ulicy ORLE] w PUGONI 


U Pezeta również poleca się w dużym wyborze: Wapy, chastki, bluzki I su- 
Í kienki, chodniki, zefiry, płólna blale na bielzuę I vościel, tak te: pańszo- 
chy Soanowiczanka i inne. Poleca się po cenach konxurencyjnych. 


Ostrzeżenie. 


Podajemy do ogólnej wiadomości, że miejscowa fahryczka wśde: W Po- 
suykiewiczz, cem wprowadzenia w bląd naszych konsumentów, wypuszcza Ju 
czystą wódkę z białą etykieta naśladującą naszą „Zuakomiią”. i 

Przeciw niesumiennej firmie wystupiliśmy na drage sądowa, konsumen | 
tów zaś pins'me o oaczne zwracanie uwagi nn naszą etykietę 2 napisem „Esi* 

Hurtownia Zakładów Przemysłowych „ETYL*, 
w Sosnowcu. ul Sobieskiego 


Nawet prawica nien. zaskoczona jes! kandyda ura Nindepiyr) 


Kłamliwa twierdzenie Hindeahurga. 


WARSZAWA, 104. (Tel. wi.) Osa: 
zuje się obecnie, że przyjęcie kandydatu 
ry przez Hindenburga była nlespodzianka 
dla prawicy uiemeckiej. Stressemann i 
Luther, dowiedziawszy byli 
przerażeni, 

Kola opozycyjne utrzymują, że blin- 
denbug przy wyborach przepadcie, 


0 sprawność transnortów kolejowych. 


WARSZAWA 10.4. (Tel. wł.) W i zytowego z Polski przez Czechosłowaci; 
Motawskiej Ustrawie rozpoczęły się na- | do Anstrji. W pierwszym rzędzie chodu: 
rady w sprawie technicznych warunków, iS a traaspotty węgla polskiego prz 
mających na celu ulepsaeule ruchu tran- | Czechy do Austrji. 


Hindenburg ogłosił komunikat w 
prasie, w którym utrzymuje, ze ma pro 
śbę Jairesa kandydatorę przyjął. 

Tymczasem jarie6 zupełnie takiei 
propozycji mie wysuwał. Zniechęcony 

1 tym wszystkim |arres usuną! sia caikowi: 
qc: 


się 0 tem, 


Wicepremier Thugntt zgłosił dymisję? 


WARSZAWA, 10.4 (Tel. wl.) Jedno 
z pism podaje wiadomuść, jakoby wice- | 
premier Thugutl zgłasii na ręce prośnę I 


a dywmiuję. Dym Sja ta nic 
ostatecznie zaiatwiana, 


Dyskusja w Senacie. 


WARSZAWA, 10,4, (TeL wi.) Her- 
riot stame w sobuię praed menatem Dy- 
skusia skoñczy się orawuvpodunuie w 
pierwszy dzień świąt Wiel sie Docyi wów: 
czas dopiero uastąpi głOsowAIiE 


1 maja w Rosif. 


MOSKWA 104. (Tel w.) Kom: 
tet obchodu świeta | maja uchwam, te 
w rogu ObECAvM Święlo będzie trwało 3 
dni W pierwszym dwu odoęJą się mi 
mf.słaje przy grobie L:nina ortaz rewj 
| brcysięza Czerwonej armji 2 maja będa 
ureadzón: widówiika dla rooułalsów | 
zaoawy ludowe. 

Trzeciego maja będzie święta dzieci 
i młodzieży Widocznie w braxu chlaba 
komuniści chcą nacarmić zgłodajają iud- 
nusć widowiskami 


Zjazd oficerów 
nolsk.ej tluly naamowej, 


GDANSK, 94 (A W) W nie 
dzielę po Wielkiejaocy, czyli 12 b.w. 
adbędzie się zjazd oficerow floty 
bandiawej polskiej. Zjazd będzie o- 
mawiał mzerag zywo.nych kwestji, 
awiązanych z organizacją polskiej 


flatg handlowej. Zgłoszenia przyj- 
muje kap. Stinkiewicz, komendant 
Lwowa”. 


Eżsnort narzędzi i maszyn 
TOŁL:GZYGA M0 KOSJI, 


WARSZAWA, 104 (Pat) W czwar 
tek 9 b m. podwisada zostałą Umowa 
nwędzy heng Zjednoczone faoryki ma- 
g2yn ! narzędzi rolniczych ap. aeo i 
przedstawiciestwem handlowym misii 


1 sowieckiej w Warszawie na eKS2Dr( ma- 
i szyn 1 narzędzi rolniczych do nusi 


na 
sklady konsypnacyjae. Pietwszy trans 
Sport wysłany żostaqie w dalach na,olit= 
szych. Waitosć wwsytalkgo luwatu Wy” 
nosi 700 tys. dolarów. Rosja daje swój 
aparat handlowy i adm'nisiracyj;ny, to- 
Quwiązując sią dopuseć nrzedstawicie!! 
firmy dla pomocy w orgdDizacji rożprze- 
duzy towaro Obrachunki w Warszawie, 
wekslami 7 miesięczaemi, wystawiiaym 
po sprzedaniu danej Części tuwaru. 


Sowiety z wiosną 

rozpoczynają ruch, 

MINSK; 10 >. (el. wi). Na po- 
graniczu acwiechien waimozona zna- 
wu agitację za organizuwaniem band 
"dywersyjnych. 

W akalicach Kojdanowa i Miñ- 
aka bolszawicy skoncentrował! 600 
dywersantów, rekiutujących się ze 
azkół dywersyjnych. 


Inne depesze z dnia 10 bm. po 
dajemy na stronie IU-ej. 
é mt tey 


=, 


Lmariwychwstanie. 


W chrześcijańskich uroczysto- 
ściach Zmartwychstania Pańskiego 
święci się wielki symbol tryumfu 
Chrystusa nad śmiercią. 

i dlatego Wielkanoc stała się 
radosnem świętem świata chize- 
scjańskiego, że człowiek wszelaki, 
na obraz i podobieństwo boże 
stworzony, widzi w tym  tryumfie 
Cmysiusa zadatek swojego tryum- 
fu nad śmiercią. 

Nie skończy sie bowiem czło- 
wiek, rozpadłszy się w pył ziem- 
ny, lecz po wieczność zostanie ta 
jego część, na obraz i podobień- 
stwo boże siworzona, która Stresz- 
sza się w duszy ludzkiej. 

Non omnis moriar... 

Pozostanie po człowieku spu- 
ścizna jego twórczości. Wieko- 
pomne pomniki dzieł społecznych, 
tworów natchnienia, dzieł kultury, 
monumientów techniki te pozo: 
staną na caie wieki. 

Wielbimy ludzi wielkich, bo 
iudzkosć i społeczeństwa Żyją 1 
czerpią z ich treści duchowej. Po- 
wiedział Słowacki: 

lecz pozostanie po mnie ta sita tatalna, 
Cu mnie żywemu ma nie, tylko camu zdobi 
Lócz po Amierci was DĘJŁie PO WA 
Aż wan, zjadacze chleba, w Anio Ów przerobi, 

Po długiej udręce życia zmarł 
Mickiewicz, ale twórczość jego 
staia się nieodłączną treścią pol- 
skiej kultury narodowej, żyje w 
nas i w kulturze długich pókoleń 
polskich żyć będzie. 

Święcimy w roku „obecnym ro- 
cznicę króla Chrobrego, który 
zmar przed 900 laty, a przecież 
iego myśl państwowa tak gięboka 
wryła się w państwowo - twórczą 
łantazję polskich pokoleń, że dziś 
staje śię rozszczynem polskich 
ambicji mocaistwowych. 

Nie szukaja y wielu przykładów, 
można je czerpać dookoła pełną 
garścią. Mówią one o tradycji na- 
rodu, grup, zawodów, rodzin — a 
tradycja nie jest przecież niczem 
innem, jak wiecznem z martwych 
wstawaniem dawnych czynów 1 
tworów, które miały w sobie tyle 
suy żywotliej, Że śmierć pokalenia 
czy twórcy me przerwała ich buj- 
vego życia. 

Smierć — zmartwystaniel 

Niema piękniejszego t mocniej 
w naturze ludzkiej tkwiącego sym- 
bolu, jax ten, który stworzył Chry- 
sius po wielkiej nocy, W rozpaczy 
1 rozterce jegu uczniów Straw.onel, 
gdy sią swego boskiego ducha 
zimny głaz grobowy odizuci 1, w 
tryumtie porannej |utrzenki Obja 
wit się żywy 1 blaskiem swej mo- 
cy duchowe! gorejący. 

Ten swięty symbol był dla nas 
Polakow bibiją narodową w cza 
sach niewoli. lle on w nas siły 
ducha polskiego pokrzepi, ile mo 
cy uodai do pizelrwania wielkiej 
nocy mewoli i poniżenia, W ży- 
ciu żadnego społeczeństwa ten 
symbol renginy tak mocno nie 
spi¿agi się z ideologją narodową, 
jak w Polsce, nigdzie ta wiara w 
zmartwychstanie nie stała się tak 
poważnym czynnikiem psychiki 
naloduwej, jak u nas. 

Resurekcjal Po trzech dniach 
ciszy dzwony dzwonią... Z wieży 
Wawelskiej IOzkOłysze Się króle- 
wski dzwon Zygmunta, z kościołów 
w całej Polsce zozgwarzy się ło- 
skot spiżowy, zapadnie tsyumfal- 
nym gizmotem w ulice miast i o- 


„TRKKA* — schoła 11 kwietnia 1025 rokn. 


sad  tabrycznych,  rozsypie 


się | przeżyliśmy w dniach zmattwych- 


ćwłerkotem sygnaturek miedzy lipy | stania Polski? 


1 wicerzbiska naszych wsi, przeniknie 
głęboko w ludzkie dusze, budząc 
ie da niecodziennej radości. 

A bywaio, że w dniach zniar- 
twychstania Polski z dźwiękiem 
dzwonów  resurekcyjnych splata? 
sie buk armat. Fak było w pamięt- 
na resurekcję Lwowa w roku 1919 
Czyż mie najpiękniejszy symbol 


Dziś dzwony, wołają na nowe 
zmartwychstania.  Zmartwychstaje 
ład i porządek, siła państwa i je- 
go dobrobyt, budzi się z uśpienia 
wielka ambicja państwowa w pol- 
skim _ społeczeństwie, dzielność 
społeczna i pracowitość. 

Polska Resurekcja!,.. 


Modlitwa 
do Pana Zmartwychwstałego. 


Wesełele się wietkiem weselem, 
Wielką uctechą się ciesze: 

Że słońcem majone t zieten. 
Szczęście zjawiło się wres 


Z grobowej stę wzniosio cwemnicy, 
W promienną niedziele z tana, 
Wstało w ogniach, w biyskawicy 
Z chorągwią Chrystusa Pana 


Proroctwa się wszystkie ztściły, 
Ž hymnem radosnym nadziei, 
Zwycięzca zaś wyszedł z mogiły 
Józefa z” Arymałet. 


łza żadna już nie Dociecze, 
Bowiem ich morze poctekto. 
Radau się, serce Crtowiecze, 
Stmterc zwyciężona t piekto! 


Radaosnem śpiewaniem Go chwaliny, 
„Aby Go uczcie po męce, 

Pod stopy rzucajmy Mu palmy, 
Przehtfe cattymy ręce. 


Gazic stąpt, tam kwiały wnet rosną, 
Gazie stni, lóa pęka żimny, 

A ziemia wystawia Go Wiosną, 

Wśród arzew wiatr Śpiewa Mu hymny 


Przystanął Pan oto na łanie, 

Nad Nim skowronków pramada, 
Och. a czem rozmyśtasż tak, Panie? 
Czemu twarz Twoja tak błada? 


To Emaus stę brelt w oddali, 
A oto w Twej drogi polowie 
Dojrzeh Cię 1 me pożnali, 
Nojmiisi Twot uczniowie. 


O, Panie! Idż polem, miedzami. 
Wzdłuź niebteskiego ruczaju, 
AŻ ujrzysz stę pomiędzy nami, 
I paśróa polskiego kraju, 


A kiedy już będziesz w pobliżu, 
Twarz Twoja uśmiechnie stę słodka, 
Bo wszędzie, przy drogach na krzyżu, 
Chrystus Chrystusa napotka. 


Bo wszędzie tu jesteś z Swą męką, 
Na skrętach nieszczęsnej dropi, 
Rzeźbiony I sercem i ręką 
Wiejskiego, biednego nicbogi. 


Zna Ciebie kraina ta nasza, 
Co opłakała Cię łzami 

ł niewiernego Tomasza 

Nie znarażiesz pomiędzy nami. 


A którzyśmy mękę widzieli, 

Gorące zawódzim żate: 

Frzyjaź ao nas w promiennej Swej bieli, 
PFrzybaaź radosny I w chwale. 


A którzyśmy z Tobą płakali, 

W piątek zełżywy, w azteń Klęski, 
Btapgamy, byś przybył z oaaah, 
Jasny, naa śmierctą zwycięski. 


Fod święte my Twoje noanóże, 
Wszystkie zniesiemy Ct kwiaty, 
Rzucimy Ct serca, jak róże, 
Dusze, jak krwawe szkariaty, 


Postachaj, rak serce tej ziemi, 
Bue żaiękiem czekania, 

My zasię stoimy w krąg niemi. 
Wśróa nicdzietnego zarania. 


O, wieści radonał o, cudzieł O 
O, sercom znękanym pociecha! 

Pan razie tu ku nam po pruazte 

ł ócz się sioayczą uśmiecha. 


List z Poznania. 


Kornel Makuszyński. 


Rozwój kulturalny Wielkopolski. 


Podział Polski pomiędzy trzech za- 
horców spowodował te wszystkie adręb- 
ności dzielqicowe, które aczko!wiek zanl- 
kają It coraz bardziej, niemniej jednak 
uwvDukiają SĘ jeszcze w naszem Życiu 
państwowem 1 spolecznam. O irębnemi 
tez i0ly połoczvia się myśl polska, kształ. 
tuwaly Się pojęcia, ouręoną również w 
każdym z zaborów była walką 2 wrogiem. 

Los pizeznaczył Wielkopolsce naj- 
cięższą próbę. Przebiegi prusactwo usa- 
czało żywioł polski powoli, z rozmysie m 
Niweczyło zajadie kullurę polska, DOd- 
ważaio sprytnie byt maserialay Polaków, 
aby żelazną obręczą przewagi gosJudar 
czej zdusić zupełnie ducha polskiego. 

Wielkopolska zażarcie stanęła da 
walki, Śooleczeńatwo zrozumiała, że tę- 
żyana gospodarcza | handlowa stanowić 
tu będzie pierwszą obronną redutę Dla. 
tego może Życe kuituralne prz.cichio, 
zeszło w cien, aby czas i umysł poświę- 
cić można bylo ua szutuczną walkę z 
zalewem niemczyzny. 

Dziś, po latach niewoli, w swobo- 
dzie 1 wolności Wielkopolska poczyna 
odrabiać załeżaie lany kuiiury narodo- 
wej. A w jakich rozm: i 
życie kuliuralde, to 


im cała Wialkopalska i Pomorze usiana | 


są licznemi towarzystwami, kółkami i 
związkami. z których każde niemal urzą- 
dza wwkiady, odczyty, sprowadza pre- 
leęentów, abaauie czasopisma itp. 

Zraeumiałem jest, że ogniskiem, z 
którega oromieniują fale kultury pałs<iej, 
lest stolica Wielkupulski — Poznań, w 
którym najżywiej bije ięlno kuliuraiaego 
Życia Wastu to, Mezące z górą dwieście 
tysięcy ludności a więc pod wzęlędem 
liczby miesz»ańców tlko dwuxrotnie 
większe od stolicy Zagłębia Dabrowskie- 
ga — Sosnuwca, posada wielką liczbę 
instytuci kulturalnych, szkól wyzszych 
i średnich uraz stosuukowo b. 0-fuą pra- 
sę codzieuią 1 fachową. 

Szczególniejszą działalność rozwijają 
tutaj Towarzystwu Czytelń Luduwych oraz 
uniwersyleckie wykady powszechna. 

Pierwsze Tow. Czyt Lud. zwanych 
popularnie T. C. L rozwija akcję po- 
dobną do działalnuści Polskiej Macierzy 
Szkolnej w 0. Królestwie, a więc za 2a- 
danme ma Szerzedie Oświaty | kutu ry. 
Towarzystwo doskonale wywiątuje się 
ze swego zadauia pizeż Utrzymywanie 
bibljoteż publicznych, muzeów, urządza- 
we aaczylów, obchodów narodowych 
oraz prowauzenie Uuiweraytetu Ludowego 
w Dalkaca pod Uniesnam. Uqeiadajęe 
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szczegółowsze omówienie znaczenia, celi 
1 charakterystycznej organizacji lego: 
Uniwerarietu do jednego z następnych 
listów, w niniejszym padam parę Szcze» 
gółów, odnoszących się do T. C L 

Towarzystwo fo, skupiające w awych 
szeregach z górą 70 tysięcy członków mi 
terylorjum trzech województw: pomorskie: 
go. soznańskiego oraz ślątkiego, posłada 
ogółem 1372 blbijoteki z ogólną liczbą 
dwustu kliku tysięcy książek. Największą 
liczbę bibliotek posiada woiew. Poznań- 
skle, gdyż około 940 ze 112 tysiącami 
kelążek 

Cyfry te mówią same za siebie: 
wskazują one jak gęstą jest sieć bibliotek, 
a więc i kół T.CL., a więc i ośtoduów 
szerzenia kultur 

Pomorze posiąda 263 b'hljoteki z 47 
tys, książek, oraz Sląsk 175 bibljotek e 
12 tys. ksiażek, 

Da bardz pocieszających objawów 
zaliczyć należy fakt wielkiego rozwoju 
czytelaictwa na Siąsku. Najintensywniej- 
szą dzialalność okazują obecaie śląskie 
koła TCL 

Prócz wymienionych bibliotek utrzy” 
muje T-wó następujące muzea: w Gru- 
dziądzu, na Pomorzu. w zarządzie miej= 
scowego oddziału T.C.. pozostaje mu- 
zeum mlejskie, posiadające działy: przed- 
historyczny, b. obfity numizmalyczoy. 
przemysłu artystyczoego, kulturalno hi- 
storyczny, etnograficzny 1 preyrodaiczy. 
Dwa dalsze muzea zoajdują się w Ostro- 
wie i w Lesznie (Wielkopolska). SĄ one 
tuż znacznie skromniejsze | mnielSze, je- 
doak stagowią cenny Jorobek kulturalay. 
i Swiadec'wen i3% szeroko pojmuje 
Towarzystwo swe abowiążki niechaj clu= 
ły następujący fast: W roku bieżącym 
przypada 75 letnia rocznica zgonu Fry= 
dervka Chopina. Otóż TCL, chcąc aoo- 
pułaryzować w jak najszetszych masach 
naszego mistcza tonów, urządza ta pro- 
wincH wieczorki, na których odbywa się 
prelekcja, a następnie w części muzycz- 
nej jeden z profesorów  konasrwalorjium 
muzycznego Odtwarza co  najcelniejsze 
periy muzyki szopenawskiej. 

Oczywiście o zuaczenin tego rodza- 
ju akademji pisać nie trzeba, jasnem jest 
jaką one rolę odgrywają. 

W znacznie mniejszym zakresie lecz 
nie mniej owocnie oddzialywują ua po- 
diom um.sowy i kulturalny ws 'omaiane 
wyżej powszechne wykady Uniwersya 
teckie, na których profesorowie mielsco= 
wego uniwersytetu mają preleccje w for- 
mie dostępnej dla wszystcich na najro- 
zmaitsze tematy z dziedziny swej s06- 
cialmości. -lax popularne są te wykładu 
świadczy frecwencja. Na cel tych wytia- 
dów oddaną jest najwieksza kala wykła- 
dowa uniwersytetu, a mimo fo niejedna- 
krotnie nie wszyścy mogą się dostać na 
galę. Charakierystycznem jest przytem 
taki element stanowi tę rzeszę mucha- 
czy, żądnych prawdziwej wiedzy, po- 
cząwszy od kilkunastsletgich wyr stków, 
a kończąc na trzęsących się już sar- 
cach o siwym wiosie, rzemieślnicy, ora- 
cownicy biurowi 1 sklepowi, uczędnicy, 
jednem slowem wszystkie niemal waf- 
siwy. Trud o również pominąć tej wiel- 
kiej liczby wykladów urządzanych apo- 
radycznie, lub w formie cyklów; jest ich 
wprost bywała ilość, taw, że niejed10= 
krotnie "budzi się pytanie; skąd werze 
się oubliczność na salach Ostatnio w'el- 
ką frekwencją Cieszył SiĘ Cykl wyk alów 
religijno filozoficzaych oraz wykiauów 
zorganizowanych przez Katolickie T-wo 
Kobiet, a przeznaczonych wylączaie dia 
młodych paaien : mężatek. Te ostatnie z 
racji miezwyksego zaiuteresowania oDe- 
cae są pordz wtóry wygiasŁane. 

Trudno wreszcie pomidąć milcze- 
niem dziaialność niezliczonej wprost ieg- 
by stowarzyszeń, związków pad nmajroz- 
inaltszeemi hasiami. Mam wrażenie, że co 
setay meszkaniec Hoznamia ta prezes 
alou may przewodniczący. Jeśli wziąć pi- 
sma miejscowe latwo Się przekonać, że 
oema dnia wtyguduiu, by ale było paru 
zeorań, na których wykiaszane są niemal 
zawsze wykłady matury ściślejscej lub 
ogólnej. 

To samo można powiedzieć o licz- 
nych miastach 1 miasieczkach Wiel<opył= 
ski, w mniejszym zaś stopalu Pomorza, 
gdzie życie kulturalne ojeco słabsze ma 
tętna, 

Dla całości należałoby jeszcze omó- 
wić życie teatralne | muzyczne Hoanadia, 
który oczywiście wosabia w tych dzie- 
dzinach Wiełkopolskę najailniaj, U tych 
dziedzinach, które są chlubą a zaraejm 
dumą Poznania 1 Wielsopolisi wogóle, 
napiszą w bisia namgonym Mazur. 


Taścińł katelitki w obecao Basil. 


W nader ciężkich warunkach pod 
rsadami holęzewickiem! znalazł ale ko- 
ciół kafnfleki. Fiskupi przeważnie mu- 
slell uchodzić na wegnanie ksłe*a po- 
gineli w dużej cręści z rak katów ao- 
wieckiech, na kościoły natożono olhrzymie 
modatki, wiernych poddano  rozlicznym 
torturom moralnym. 

A jednak mimo tago ucisku nie 
anad! kościól katallcki I dalei rozwija 
gwa działalność. niosac wysoka sztandar 
wiary | etyki Chrystusnwei Pod wzglę- 
dem organizacyjnym kościół katolicki w 


Rasil mrzedsiawia się w  mastępu:ący 
sposóh: 
Archidłecezia Mohviewska rozelagata 


mie od mórza Paltyckhlego po cledninę 
Betvnga lod Archang'eiska po Charków, 
obecnie leat uszczvplona mrzez utworze- 
nie nówvch jednostek adminiatracvinvch. 
Na mlelscu Dorastała 74 księży, kińrzy 
maig obsłużyć 115 kościołów | aknto 
250 tysięcy wiernych na obszarze Rosii 
eurnpejskiei. Pas'rrz jel ks. arcyb siup 
Rapp mieszka w Warszawie, 

Dlecezia Wiadsw'socka Wsrhadnia 
Svhera znstała wydzielnia z archid.e- 
cezil Mohvlowskiej i z nrowsncil Pri- 
morskdla“ | „Amurskaja* Oblast z wyspą 
Sachalinem utworzono nową djeceżię. 
Pierwszym biskunem został ks. Karol 
Śliwowski, diecezja posiada A kościołów, 
tyluż kaplanów I około 20069 wiernych, 

Wikariat Apostolski Suherylski zo- 
z archidjecezi Mohye 
lowskiej i utworzony z dekanatów Irxu- 
cklego, Tomskiego, Omskiego | Tast- 
klentu Adminisiratorem Apostolskim zo- 
aat O Gerard Piotrowski z zakonu 
OO. Aernardynów. O Piotrowski oa r. 
1911 buł na misiach w Chinach w wi- 
karjacie Kau chow. Wikariat posiada 12 
kuięży, 35 kościojów 1 okolo 75 tysięcy 
wiermych. 

Diecezja Tyraspo'ska obsenie arzez 


«fat wydzielany 


diworzenie nowej jednośt<i koścelne | 
zostala uszczualona, posiada jeszcz» 09 
kościołów, 100 kaplanów | okoła 300 


tymęcy wiernych. Pasterz dej ka. biscup 
Kessler przebywa w Berlinie. 

Wikarjm Apostolski Kaukazu | Krys 
mu został ulworzony z części poludniu" 
wei djecezjł Tyrmepolukiej, na czele stof 
ka Adrjan Śmels. Biskup tytularny Qan- 


gres, b delegat Aoostolski Pern i wl- 
zytator Apostolski Orua Rezyduje w 
Tlusie. Wikarjat posluda 30 kościolów 


z tyluż księżm I około 70 tys. wiernych. 

D.ecezia Kamieniecna Na mirgcu 
pozosta o 48 kaplanów, maiących nbału. 
żyć 100 paiufjń i około 300 tys wiern» ch. 
Pasterz djecezji ks. Piotr Mańkowski 
mieszka w Buczaczu (Małupolika), 

Djeceza Z,tomierska dawałej Ki- 
owska do zawarcia konkordatu z Polską 
worzyła jedną decezję Ł icko- Zylom'er= 
kę, posiada GÖ «apiauow, Obsiugują* 
z 


ISKRA" — sobota 17 kwietnia 1025 roto. 


cych 107 kościołów 
wiernych. 
Djecezja Mińska posiada 46 kościo- 


l około 300 tysięcy I 


"= 
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Ogórem na obszarze byłej Rosji 
znajduje się obecnie 393 «ap'anów, któ- 
rzy obsłu»ują 504 kościołów i około 


łów, 14 księży i okoła 160 tys. wiernych. I półtora miljona wieruych. 


List z Paryża. 


Na horyzoncie wielkiej polityki 


(Od właanego korespondenta „iskry” .) 


Paryż, dnia 28111. 1925. 


Jeszcze przed wojną światową I sad i pa opłacaniu przez nasz Rząd 


wszyncy Polacy, nawa ci krótkowidze 
polityczni, dla k:*eh przyszła Pal. 
aka była co na 
wyobrażali zo 
wstałej (0 czyżny, 
nego mocarstwa. Przyzwyczajeni 
snu o pótędze, zdawalėmv się ! 
dostrzegać, że dla reszty Europy ! 
jesteśmy niestety tem, co się nwi 
żamy, ale zwykłem państwemn „og 
niczonych interesach", . 

ślenie nzrakało twe pr 

stwa w traktacie wers: 

Tean charaktarystyczny  nogląd 
znajduje odzwiercied!enie obecnie cho- 
ciażby w stosunku do nas innych na- 
radów ałowiańskich. 

Czy Jugosławianie, czy też Czesi, 
nie mówiąc już o Roajanach uważają 
nas za megalomanów, za Zarozumia|- 
ców na punkcie wielkości awego pań- 
atwa. Nie przeszkadza im to oczywiście 
odnosić wę do naa przyjaźnie, zależnie 
od stopnia napięcia prądów paslawi- 
stycznych, nie wplywa to również na 
kierunek polityki ich rządów, które 
zwłaszcza w ostatnich czasach prze 
konały się w dobitny sposóh o mię- 
dzynarodówem znaczeniu Polski, nic» 
mniej jednak opinia powyższa jest 
jaskrawnm odbiciem poglądów zagra- 
nicy, może indywidualnych | prywat- 
nych, lecz stanowiących większosć. 
Bracia Słowianie, człopkowie wielkie- 
go związku stndentów słowiańskich 
w Paryżu, |emzcze teraz odzywają salę 
nie bez zazdrości, ale przeławazrat- 
kiem z przekąsem o tem, że nasz 
przedatawicięl nasi tytuł ambasadora, 
podczas gdy raprezentanci ich państw 
nazywają się tylko posłami upelnr= 
mocnlanymi lej klasy. (Nie mówimy 
o ambasadarze sowietów w Paryżu, 
który w tej chwili reprezentuje nie 
tyle Rosjan, ile żydów). 

Wazystkie te iakty wykazują, że 
zagranica jeat dotychczas pieprzyga 
towana przez nas na wystąpienia Pol- 
ski w roli mocarstwa. A niestety mie 
fe'teśmy prrygotowaci i my sami, 
Jak dotąd, nasze stanowisko mocar- 
stwawe opiera się jedynie na ozna- 


irazzej zmartwyc! 
jak w roli potą? 


i marzeniem, nie I 
+ narodowy okres 


kach furmalnych, na podniesieniu od- | 


pawiednich poselctw do rangi amba- 


na utrzymanie Ligi Narodów tej sa- 
mej kwoty, jaką płacą mocarstwa. Je- 
dynie pewnem jest, 26 prawno- między- 
powstawania ma- 
irstw, zapoczatkowany postanowie- 
mi traktatu wesułalukięgo z 1648 r., 
"ończył się w r. 1924 przez podnie- 
sie Holski do rzęlu tychze. Za 
rowna historycznie, jak i dawciprie 
ckreśla ta znana odpowiedź, jaka 
Pius XI otrzymał w zesziym miesiącu, 
przylmujać dziennikarzy zagranicz- 
nych, Na pytanie papieża, którem z 
rzędu mocarstwem west prasa, odpo: 
wiedział dziennikarz francuski: 

— Niewiadomo, Jego Swiatobli- 
wości! w każdym razie ostatnie, tak, 
jak przedoststniem jest Polska 

Tymczasem zapominamy o jednej 
zasadniczej rzeczy, o tem mianowicie, 
że podstawowym warunkiem odgry- 
wania roli mocarstwa jest wytworze= 
nie stalej i zdecydowane] mośli poli- 
tycznej w odniesieniu do zagadnień 
polityki światowej. Dotychczas bo- 
wiem opinia naaza | większość prasy 
zajmuje się jedynie kwestjami najbli- 
żej nam obchodzącemi, za wielki zby” 
tek poczytuje zainteresowanie spra- 
wami chociażby zachodnia-europe|- 
skłemi, a już wprost niezrozumialą 
dla niej wydaje się uwaga przykłada- 
na do problematów interesujących 
nasze antypody. 

Poawięcając mię gorliwie sprawom 
wewnętrznym i odbudowie kraju, mie 
wszyscy zdajemy sohie dokładnie 
sprawę. że punkt ciężkości po!ltyki 
mocarstw |uż zdaje alę na zawsze 
upuńcił Eurapę, przenosząc alę nad 
Ocean Spokojny. Jeżeli więc chcemy, 
aby nasz horyzont międzynarodowy 
był na miarę mocarstwa, aby dadpa- 
wiadał naszym ambicjom, obowiązani 
piny pozbyć się dotychczasowego 
en siwa braku inicjatywy czy też 
nieśmiałcści w dziedzinie polityki 
ńwiatawej. „Nableasa obiige* — do- 
stojeństwo nasze zniewala nas da tego. 

W dodatku nie będzie to zainte- 
resowanie się tylko platoniczne, pa 
nieważ w tych zagadnieniach polityki 
na wielką skalę znajdują awe odbicie 
kwestje jak najbardziej naa obchodzące 


Już w czasie walk o Garny Sląsk da- 
wala się odczuwać bliska lącznnść 
między przyznaniem Polace tego Za- 
glehia a konresjami w sprawie kabli 
na wyspach Yap. W obecnej chwili 
jeszcze jaskrawiej wwstępuje wzajemna 
zależność poszczególnych projektów 
paktu bezpieczeństwa od aytuacji w 
Indjach czy w Australj, przyczem 
w tem "świetleniu drażliwe sprawy 
europcis="" Dav:erają charakteru par- 
tykularocz”. 

Ostatnio prapozycja prezydenta 
Coalidge'a zwołania ponownej konie- 
rencji rozhrn'eniowej zdarła z kweatji 
Pacyfiku ostatnie strzępy zasłony, 
jaką posżczegóina rządy starały się 
zasłaniać donioslość tego zagadnienia 
przed swemi spoleczeństwami. 

Wiadomo bawiem, ze Anglia acz- 
kolwiek szvzyci sę tem, że nio po- 
siada żadnej stałej wiekami użwięco- 
nej tradycji, uzalezniając swą politykę 
od wypadku, zdąża jednak stala do 
Jednego celu, do uczynieniu mórz, nad 
któremi się znajdują jaj posiadłości, 
awsmi wodami terytorjialnemi,  Klu- 
Rycznym tago przykładem jest Ocean 
Indyjski, kèwego brzegi są prawie 
w;' znie + sesiadanu W, Brytanii, 
co nadaje mu, pom'mo jego ogromu 
charakter jezint» angielakiego. ŽZreaztą 
podabną skłonność w mniejszych roze 
miarach mogl'smy obserwować w po- 
lityce niemieckiej, która przed wojną 
us'łowała uczynić to samo z morzem 
Bełtyckiem. Uparawszy aig z opano- 
waniem Oceanu Indyja iego, które to 
dzieło zaczęte przed 400 niemal laty 
uwieńczył pomyślny koniec dopiero 
po wojnie Awistowej, zwraca się An- 
glija, królowa mórz, do ujarzmienia 
króla oceanów, Oceanu Spokojnego, 
tu jednak napotyka na dwu groźnych 
rywali, Japonia | Stany Zjedn. A. P, 
zmierzają że swej atrany do zamiany 
tago wolnego oceano na japońskie 
lub amorykańaskie morze terytorjalne. 

Aby bronić Kanady | Auatralji 
przed atakiem obcej iloty, Aoglja de- 
cydoje się ostatecznie na budowę 
bazy w Singapore, olbrzymim "koer. 
tem 10 i pół milf, funtów szterl, Jad- 
noczeńnie zgadza się na oddanie Niem- 
com korytarza polskiego, aby tylko 
nie dapuścić da ich połączenia się z 
Rosją, która jako sojuszniczka Japonii 
steje się dla niej coraz grozniejaszą 
w Azji, Dla tych samych powodów 
zrywa pod naciskiem dominjow eo- 
jusz z Japonią i zbliża aię do Ame- 
ryki anglosaksońskie|, czyniąc jej po- 
mętne ustępatwa w Chinach, 

Wapomalana kouferencja rozbro- 
jenio: zdoła nam wobec tego tylko 
wyjasoić, czy przyszła wojna wybuch- 
nie zz lat 10 czy 50, ale już nia zdała 
jej zapobiedz. 


Jan Krzemień. 
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GHOTTGEA i MATEJ. 


Grottcer i Matejka byll w drugiej 
połowie XX go wieku I najjaśniejszemi 
gwiazdami na widnokrygu polskiej aztu- 
kil. Obok mich żyli i tworzyli attyśei o 
talentach znacznie mniejszych, lecz chlu- 
bnie świadczących o tem. że sztuka za- 
puściła już gięboka korzenie w spote- 
czeństwie | zaczęla wieść żywot silny i 
wały. 

Największy obok Matelkl lifminarz 
sitoki polskiej, marz, w którego dzie: 
łach tęsknoty, bóre i nadzieje okułej w 
kajdany niewoli zbiorowej duszy polskiej, 
najpełniej | najświeinej się wypowie- 
działy, Artur Oroltzer, pozasiawał w pier- 
wsżyth latach swej twórczości w ścisłym 
awiążku z rycerską I szlachecką sztuką 
jui,usza Kossaka. Syo Józefa Grottgera i 
Krystyny z domu Biahúw de Chauietow 
urodzil się w Ollyniowicach pod Buka- 
czowcami w Małopolsce wschodniej 11 
ilstopada 1837. Talent jego tysowniczy 
1 maiarski zaczął rozwijać się ogromnie 
wcześnie, pierwsze znane jego prace po- 
chodzą z czasów, gdy mial lat dziewięć, 


Frzewuunikiem jego ma drodze arysty- 
canej Oyi Bajpierw ojciec, mam malarz, 
później we Lwowia Jao Magzkowski i 


juijusz Rosauk. Na rok 1852 przypada 
jego pobyt i nauka w Stryju. już we 
Lwowie, a potem przez cate Życie ota- 
czai go prawdziwie ojcowską opieką je- 
merał hr. Aleksander Pappeoneim, Przez 


skiel szkole aztux piękuych pod kierun- 
klem W. SŚtattlera, a przedewszysikiem 
prof. W. Łuszczkiewicza, który okazywał 
mu szczególną Życzilwość, poznawszy 
się oa jego genialnych zdolnościach. 
Póżniej przebywali częścią u znajomych 
na wsi, Czedcią we Lwowie, w grudniu 
zaś 1854 r. wyjechał da Wiednia, gdzie 
oray pomocy stypendium cesarza austijaC- 
«łego wstąpił do Akademii. Kształcił mię 
iam przez półtrzecia roku pud kierowni- 
ctwem profesorów Mayera, Biaasa, Qei- 
gera i Runena. Twórczości awej jednak 
mie zawdzięcza tym Mmie'nym artystom 
iecz wylącznie swemu wielkiemu 
laleotowi. W 1858, po królkim pobycie w 
Krakowie. przeniógł się na kiika miesięcy 
do Monachium, gdzie znaczny wpływ 
wywarły na niego prace znanego roman- 
tyka niemieckiego Maurycego Schwinda, 

Tę pierwszą epokę sztuki Grottgera, 
epokę ksatałcenia się i dojrzewania, 2 
której pochodzą Oceny rodzajowe i hu- 
MOTYSIYCE16, karykatury, ilustracje, olej- 
ne portrety ludzi i wizerunki koni, po- 
stacie Czerkiesów i akwarelowe kompo- 
zycje batalistyczne, znamienuje jeszcze 
realizm, trzymający się ziemi, chociaż 
tryskający już chwilami gorącą nieżyciowa- 
ścią i romantycznym polotem, widocznym 
zwłaszcaa w mlezrównanych typach koni, 
dawanych w szalonym ruchu, który mógl 
urodzić się tylko w fantazji twórczej, 
lecz mima ta zostal uchwycony z całą 
logiką nieżyciowej wprawdzie, ale uriy- 
stycznej prawdy. Typowe dla tej fazy 
jego iwórcęości są cziery akwarela pod 


przedstawiające epizody staropolskiego 
życia rycerskiego Przeważa w nich jeszcze 
readzm w formie, a szlachecki ton epoki 
w treści, równocześnie jednak przebija 
się silnie sentyment, który w pracach 
późniejszych atanie się akordem dominu- 
jącym. Przełomuwe znaczenie ma dla 
Grottgera pobyt w Monachium, gdzie pod 
dzialaniem obrazów »chriada budzi się 
w nim wielki idealista ı ideolog, wubtel: 
ny porta liryczny, który, trafnym wiedzio- 
ny iuastynkiem, poslugiwać się będzie 
odtąd w swych najnaważniejszych utwo- 
rach jedynie rysunkiem kredkowym, ja- 
ka farmą, nadającą się najlepie; do uję- 
cia jego uduchowignych, abDsirukcyjnych 
wiŁyje 

Z tem przelomem czysta artystycz- 
nej natury ziączą się niebawem przelom 
uczuciowy, który dokonat się pod wpiy” 
wem napiętych da ostatnich graaic uczuć 
palrjotycznych. Ucisk reądu rosyjskiego, 
coraz bardziej wzrastający i łaczące Się z 
tem wypad<i waraząwscie 189i i 1862 
roku, a następnie 1863, oraz ogrom klęsk 
ł prześladowań, jaki spadł na Polskę po 
sumieniu ruchu zbrojnego przez carat — 
cała ta tragedja narodu. który pu raz 
trzeci daremnie usitawal wyzwolić mię z 
kajdan mewali, znalazia w gorącej du- 
szy Urctigera, I dawniej jeż przepelnia- 
nej miłaścią ojczzzuy, addźwiąc głęboki 
i mieprzemijający. Pud wpiywem patrjo- 
tycznego bólu pawstają dawne jego cy- 
kle rysunkowe: „Waurszawa” (1861), „Pa: 
lania* (1863, Lituanja* (1864), w stó 
rych attysca sie natchmunym Swie 


stanowiska artystycznego cechuie te nie- 
wielkie rozmiarami, lecz poiężnie ożywia» 
iacym je ogniem wewuętrznym każdy 
dojrzałość kans'rukcji 1 deseonalość kom» 
pozycji, co łącznie z idralistivcznem u- 
pływem linii wytwarza miepospoliią har- 
mouję z treścią żałonną i tragicznie smut- 
ną. W dwu pierwszych cyklach prae- 
ważła element epiki, chociaż jest silnie 
liryzmen przetkany, trzeci nalomiast jesi 
cały poemalem lirycznym, który od ta- 
lematczych, mistrczayca nastrojow lhtew= 
sxieqo boru przechodi d)  mainardziej 
dramatycenych wafuszeń duszy luJzkiej, 
aby zakończyć się motywami wizji poza- 
światowa. Z tych samych uczuć zro- 
dziły się liczne inne ko nas zycje Urattge- 
ra, poświęcone aDoteozie powstania I 
uwiecznia ące cierpienia roda<ów, wygna- 
nych na Syr (Miody Hurejsz. sWe- 
deia", „Pochód ua Sybir" i imae). Grott- 
ger tax dalece umial wczuć mię w psy- 
chikę swego pokolenia, a raczej nadał je! 
— dzięki swemu genjuszawi — lun UCŁU- 
ciowy do tego stopuia, że dziś dla Po- 
laxa typ pow tańca z 1863 r, jest nieo- 
dlączony od nazwiska lego wielkiego h- 
ryka cierpiącej duszy polskiej. 

Granger po powrocie e Monachjum 
w połowie grudnia 1858 przebywał awale 
m Wiedniu aż do polowy r. 1864 W tym 
caama odnyl tyixo podróż pa Węgrzach 
1 dwukryta:e przez kiilaa m esięcy prre- 
bywał w Malopolsce. W lipcu 1864 udal 
się z hr. Jaaosem Pa'f,'m na jeduomie- 
sięczdy pobyt da Wenecji, a podróż ta 


dla lego szusi hardra warna pd.$ ma- 


Ne 84. 


Z chwili. 


O rónych narodach. 


Była to w Warszawie na fiksie 
n państwa W... Pokój zalewało fw 
tło z mieniącego wszystkimi kolorami 
tęczy kryaztałowego żyrandola. To- 
warzystwo licznie zebrane zajmowała 
fotela I foteliki, kanapy uginały się 
pod ciężarem mam i cioci. Na chiń- 
skiej porcelanie podano berbatę i ka- 
wę i ż zapałem EECC harbatni« 
ki i torty od Wedla, Najświeższe plo- 
teczki warszawskie kursowały i obi- 
jały się o uszy ożywionych gości, jak 
kule tenisowe, które mimo dalekich 
odskaczni zawsze trafiają do właści- 
wego kosza czy woreczka, twaraąc 
tam niezbędny zapaa do codziennego 
użytku, Rozmowa toczyła się o per 
łach Kleopatry, o Litanie Gisch, o 
Don Juanie w Operze bez Węgrzy- 
na, © wazystkich znanych paniach, 
które w ostatnim sezonie zmieniły 
mężów, o zburzeniu Soboru i radjo- 
telefonia, przyczem nie omieszkano 
szczegółowo wymienić tych wazyst 
kich, którzy zdołali wyjechać zagrani 
ca na złeść Ministrowi Skarbu przed 
podrożeniem paszportów. 

Bohaterem zebrania stał salę jos 
dnak wkiótce jakiś przejezdny Fran- 
cuz z Paryża, zaproszony uroczyście 
przez pana domu. Był to mężczyzna 
rosty, doskonale zbudowany a plo- 
wych włosach, o jasnych oczach peł- 
nych wyrazu, o lekko zaciętych ustach 
palnych anbtelnego,iranx zaego uśmio- 
choa Stał w kącie salonu. paląc cyga- 
ro, otoczony wieńcem mlodych i star- 
szych panów, ntarających zię oirzeć, 
choćby surdutom o Paryż. 

=- Co pan sądzi o Pałakach? za- 
pytał go BE francusku jakiś pan w 
amerykańskich npoamiach, cuchnący 
wioską pomadą od włosów, ale na 
szczęńcie o miedzynarodowej łysinie, 

— Uważam, że każdy Polak z o- 
sobna, mówił Francuz, ta geniusz, ale 
dwóch Palaków razem ta kłótnia. 

— A trzech? — zapytano. 

— Ta anarchja 

— Ma racię, jak Boga kocham — 
rzekł jakió starszy pan — ala żeby 
nie byio anarchyi, wymtarczy im dodać 
jedną kobietę t 310 złotych do kie. 
szent. 

Rozlegl się buczny śmiech. 

— A co pan sądzi o Anglikach? 

— Jeden Anglik to jest zero, 
dwóch to jest mecz footbalowy a 
xzech zrobi zaraz imperjum. 

— Doskonale! bardzo trafnie.. 

— Cher Monsieur, a jakte będzie 
z Niemcami? 

— Jeden Niemiec — grzmiał pod- 


SKRA — sobnła 11 twietnta 1025 roke, 


ochacony powodzeniem Francuz — 
ta jest duże piwo, dwóch Niemców 
to jest stowarzyszenie, a trzech to już 
wojna. 
— Świetnie! Brawo! 

— A co pan sądzi o bołazewi- 
kach? 

— Jeden bołzzewik, to jost je- 
dna kanalja. dwóch bołszewików, to 
jest dwie kanalje.. 

— A trzech bolszewików? | 


Pod frzemożnym urokiem Wschodn. 


(Lady Stanhona — 


Aziz, kolebka ludów I piastunka 
ducha, wywiera nieprzeparty urok na 
łudzi Zachodu. Od najdawniejszych 
czasów zmierzali ku niej podróżnicy 
| awanturnicy wszelkiego 1odzaju w 
poszukiwaniu przygód i wrazeń. Po- 
ciągała ich rozmaitość i wielobarwnaść 
krajobrazów, narodowości i ras nęciły 
nieprzebrane bogactwa, zdomiewała 
głębia poezji I filozofii. Wielu, snując 
sny a potędze, mniemało, że tylko 
tam, gdzie powataje myśł wielka, 
ziścić się może czyn. Za ciaaną była 
im Europa, dążyli na Wsckhod. 

Wśród jego licznych entuzjastów, 
znatazła się też pewna liczba kobiet 
a między niemi lady Hester Stanhope, 
która ambicją dorównywała, wyobraż 
nią przewyższała wielkich zdoby w: ów 
świata, P.ękna, młoda, otaczona bol 
dann córka lorda angielskiego, apu 
ściła Londyn ma zawsze, aby w Syrji 
na progu pustyni wśród plemion ka 
czawniczych Beduinów, stworzyć nowe 
aństwo Palmiru, Otoczona Iżcie kró- 
ewakim przrogaham: popierana przez 
rząd Wielkiej B ytanii, któremu od- 
dawała cenne usługi, marzyła o bege- 
moni! Arabjtt z ramienia sułtana Mab 
muda włądała O rozległym 
krajem. Krnąbrych karała śmiercia; w 
wspaniałym jej zamzu w Dahr-es Sitt, 
były lochy, ciemmce i miejsce kaźni. 

Lecz, sic trasit gloria mundi.. 
Lady Stanhope umaria w 1838 roku, 
zrujnowana i opuszczona. Nu zglisz 
czach jej królewskiej rezydencji, na 
skalistym wzgórzu Libanu wznosi się 
suromny bez napisu grobowiec — je 
dyny ślad, jaki po niej pozostał. I gdy- 
by nie Lamartine'a wapomnienia z pa 
dróży na Wschód i nie wielce cieka 
wa ksiątka Thomsona — romantycz 
na postać lady Stanbope — dawno 
byłaby zapomniana, 
+i, szczególny podziw i uznanie 
zyskuje pani Aleksandra Noel, Fran 
cuzka, niestrud. ona podróżniczka, któ- 


ra z wielkim pożytkiem dla nauki spę: | sunki i była 


dziła trzynaście lat w środkowej Azji. 


— To trzy kanalje | 

— Panie laakawy, czy mo?pa tak 
liczyć dalej do miljoni? — pytano. 

— Po co panie? — rzekł jakiś 
dyrektor zwiniętego banku, — bierze- 
my tch panie ryczałtem, a z procentu 
jeszcze pan postawi szubienicę. 

Rozmcwa nagle przerwała 
ba Francuza otoczyły panie. j 


Rustan, 


1:4, 


Aleksandra Nasl) j 


Pani Neel, stodjojąc w College de | 
France sanskryt I język tybetański, | 
żywo zainteresowała się buddyzmem | 
i zapragnęła poznać dus:ę Azji W| 
1911 roku wyjechała do ladji północ 
nych i po kilkumiesięcznym pobyel 
na pograniczu Tybetu, przedostała 1'4 
da tej niedostępnej i wrogiej cus 
ziemcom krainy. Trzy lata spę 
Szrygace, tłómacząc święte teksty i ra 
znajamiając się dokłsdnie z na 
Gotbamy Buddy, stamtąd udaje 
do Chin, Korei, Mandzurji i japas 

W 1918 roku wp wrotnej dro 
do Tybetu, dla nzupełnienia swyct 
studjów filozoficznych przebywa czas 
dłuższy w ałynoym klasztorze w Kum 
kun, stąd przez pustynię Kuku nor 
dostaje mię po niezmiernie uciążi waj 
podróży da Sakjenda, gdzie pozostaje 
da końca zimy, aby z wiosną rozpo- 


w 


cząć nanawo wędrowkę, tym razem 
do źródeł rzeki Jalu, biorących począ 
tek w Turkestanie chińskim. W raku 


następnym odbywa pielgrzymkę de 
Awiątyń | klasztorów rozsianych wedłuż | 
ustyni Gabt, wreszcie Lassa, stores | 
Palei Lamy, staje się ostatni 
etaprm 
Śmiała ta wyprawa w gli 

była palączona z nieopizanam! 
nościami £ wielkiem miebezp 

stwom. Aby mie óciągnąć pode, 
krajow.ów, zmuszona była 7 

ać zupełuie sama w przebr 

raczki lob malszki bodayi: 
twarzą pokryta, według zwvccaj ; 
betanek, czarnym lakiem; ber Zd 
1 bez namiotu przebywała d= kue 
ludae przestrzenie, ŻZdarzała 
szla pieszo szesnaście godz n 
6 chłodzie i głodzie; k'l-# 
ciagu doby brey z m 
mmo dzdhwezod wwa 
kołem niehem; prreraż 
inrte tybetanaska była s: 
marzeń. 

Pani Neel poznała ntwosaje | st 


łe! 


politycznych na Weri 


bag i LL 


na kolorystyczną SIronę iego obrazów 
olejnych Niektóre iega obrazy jak „Łar- 
ka”, „Notturno*, „Fiyne*. a zwiaszcza 
gięboka w nastroju „Szkółka wiejska“ | 
Świetny w kolorze „(Gość w pracowni" 
świadczą, że artysta nośiadał wybitay tā- 
lent kolotvstyczny, etórego pełnemu roz- 
wowi tylko śmierć przedwczesna przesz 
kodzita, 

Reszię roku 1864 | dwa lata nastęn 
ne spędzał Gronyer bądź w Śniat,nce 
(Malopolska), z której wiaścicielem bra- 
ba Stanisiawem Tarnowsktm i jego bra- 
tem Władysiawem pozostawał w sefdecz- 
nej przylaźm, badź we Lwowie, pdzie 
13 stvczma 1866 pozcał pannę Wandę 
Momuć z którą W mies ae później siĘ tā- 
tęczy. Muość ta, otoczona blaskiem 
saczytnego idealizmu, byia jedynym pro 
mieniem szczęścia, którym ios tozaśnil 
Ostatnie miesiące jego Życia. Przed śm ef- 
cią jednak dane mu było stworzyć naj- 
większe Swoje i umysłowo najdojrzalsze 
dzieło: cykl jedenastu TyGunków kratko- 
wych pod tytuiem „Wolma”, zaczęty we 
Lwowie w 1866, a skończony w Paryżu 
w 1887. Jeśli „Lituania“ była najświet- 
niejszym przejawem nastrojowego iiryt- 
mt Usoltyera, to „Wojta” jest jego naj- 
pigDbzym poemaiem flozofcznym, po- 
uykiowanym bolesnem zamyśleniem się 
nau przeznaczeniem człowieka | ludzkoś- 
cl. Arysla, który salusę tTaktowal jaka 
misję apostolską, jako posłannictwo do 
ludzi od Hoga, rzuci tu ohyazie zbro- 
aniczych instyuktów człowieka znaldują- 
cych ujście w wojnie I przemieniających 
luozi w szakal, jadno a najgłąbiaj od- 


Czutych, a zarazem najsmutiiejszych | naj- 
bardziej wzruszających słów potępienia. 
Toa Dantejsk'ego bólu i wżniosłości 
bremi w tym  rysunkowym poemacie z 
niezwykłą czystością. 

„Wojaa* była ostatnim wielkim czy- 
nem twórczym Grottgera. Niebawem nie- 
mieczalna choraba piersiowa przetwała 
krót 'e, ho zuiedwie trzydziestoleinie ży- 
cie lego genjalnega artysty. Umarł we 
Francji w Amelies les Bains 13 grudnia 
1867. Zwłoki jego sprowadzono do kra- 
ju 1 pochowano we Lwowie, 

Niesłychanie subtelna i eteryczna 
twórczość Grottgera przedstawia w sztu 
ce polskiej typ wiecznej miodości z jej 
wrażliwością, melanchalijną tęsynotą i go- 
rącem uczuciem. Byl on zbi rowej du- 
szy polsziej | jej przeznaczeń majwspa- 
mialszym lrykiem. 

n. 

W przeciwieńs wie do niego nasi sztu- 
ka mlodszego o rok Jana Matejki, uajwięk- 
szego mocarza malarstwa polsciego, znamię 
tytanicznej, bohaterskiej sily, szerokiego, e- 
pickiego oddechu 1 giębakiej wul anicznej 
dramatyczności.Należy on w sztuce bezwa- 
runkowo da tego samego prametejskie 
go pokolenia, którego ojcem był Michat 
AntoŁ Ma ejko urodził się w Krakowie 
dn. 28 lipca 1838 z ojca |ózela, naucży- 
ciela mużyki i matki Joanny z domu Ro- 
1oberg. Nauki początkowe pobierał w 
szkole Św. Barbary i przez kilka iat w 
hceum św. Anny, oddając się już wteds 
zamitawanem rysowaniu. W r. 1852 
atapi do Krakowakiej Szkoły Satuk 


Pięknych 1 uczyl się maw 
transpozycji pod Stattlerem 
wiczem. Zwłaszcza ten ostatni 
pedagog i subtelny znawca fit 
wari Da artystyczne wygsetaicen A 
woływ mezwykle dodatni, Nawig. 
jednak znaczenie dla jego tórcza w | 
mialo samo miasto Kraków z gwen: #ro- 
bami kró ów, z swą Starożytną d'Ent ke | 
l 


mare 
e 


turą | pieprzebranemi skarnami satu5 
z całą swą doslojną atmust ią orrenyco 
ną wspomaieniami 
pizeżciości, 

Pięciololetnie swe 
krakowskiej ukończy! 


WiEikiEj, 4 uraconej 


siudja w skj- | 


le Mes. 


malowaniem obrazu „Karol Gustaw orev j 
poczem przy Puny 
ja. 


grobie Łokietka”, 
skromoega 6typendjum wyjecnał as 
nachjum w r. 1858 gdzie przez 10 ov 2 
sięcy kształcił się nod kierunkiem p l 
schliza, Potem wróci da Krakowa, u : 
w I. 1560 wyjechai na studja da W:s 
dnia. gdzie pracował w Acad:mji pod i 
Rubenem. Obraz tam wykonany „ian | 
Kazimierz na Bielanach" wywoiat ostre 

starcie z Rubenem, z powodu którego 

Matejko opuścił Axademję.  Tiumaczem 


podczas tej rozmowy byi Grottger. Ta 
niezależność zdania zachowai Matejko 
przez cale Życie Miał bowiem poczucie 
swego genjuszu, płynącą stąd dumę, kto- 
ra kazaia Mu meraz CIEIPKO reagować 
ma uwagi | zarzuty. W 1851 osiadi na 
atale w Krakowie, który usochał caig 
swą poiężną duszą | pozostal w nt 

do śnierci, roDiąc t,l<o zr 

ki do Macyża, Warstawy 1 Ronstantyao- 
pola w towarzystwie swej żony Teudory ý 


forach tybetańakich, 


ooydeieła 1 cykl oprazów p. t „Z 
jew Cymllizacji 


-p= 
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lucji chinskiej Tybet stał się nieza- 
wisłem państwem i terenem adwiecz= 
nego «ntagonizmu Rosji i Anglji. Ine 
trygi dwóch mocarstw zachodnich wy: 
wołały rovam w twierdzy buddyzmu 
Dziś część kraju tylko uznaje zwierz: 
chnictwa Dalay-Lamy, nosabiającega 
bardziej postępowy kierunek, jost on 
wierna zdecydowanym zwolennikiem 
Auyllf i wielkim militarystą, na otrzy. 
c'e znacznej armil ściąga podatku 
20 oficerów wysłał do szkoły woj 
kowe] w Wimbledon. Taszi-Lama 
resyduący w klasztorze Taszi lumpć 
od Szigace, jest jego nieprzejedna 
wrogiem.  Popierany przez tak 
czhmocne w tym kraju zakony. 
swia wielkie sympatje dla bolnze: 
iaw. Władać Tybetem to nintylke 
zát pieprzebrune akarby, ale naite 
jest ta pozyskanie wpływu na 476 
milionów karnych buddystów azja 
gekich. 

Sowiety zdają sobie dobrze z te: 

m sprawę i usiłują ująć sobie wszech: 
tadnych lamów, aby następnie rzucić 
iiy azjatyckie na znienawidzoną ka: 
«talistyczną Europę, sle Anglja czu: 
va i stoi na straży Dalekiego Wsch 

Bhższe szczogóły o nadzwyczaj” 
nej ekapedycji pani Nool, o której 
iylko pobieżną podajemy tu wzmiankę, 
czekiwane są z łatwo zrozumiałą nie: 
ciergliwością. Obecnie ałynna ta 1 zae 
rłużona podróżniczka przebywa w ln: 
djavo, gdzie porządkuje i uzupełnić 
awe notatki oraz zbiera tekaty i ma: 
nuskrypty, które udała jej się nabyć 
lub odpisać podczas pobytu w klasz. 
Stopniowo, ko: 
rzystając z każdej okazji, wysyłała ja 
da Pekinu lub Sżangaju. 

Dwie wybitne indywidualności, 
dwie kabiecty — lady Stanhope i Ale: 
kanndra Neel, uoaobiają dwie odrębne 
«pokl. Pierwsza, prawdziwa horoine 
omantyzmu, szukała w Syrjt tła 
varuaków odpowiednich da urzeczy: 

istolenia awycb bujnych, azalonyck 

'arzeń, Druga, to pełna zaparcia się 
płanka wiedzy XX wieku Dąży ns 
schód, aby przeniknąć duszę Azji 
obec odwagi, wytrwałości i gespa. 
| energi podrożpiczki francuskiej 
kze blednie legendarna postać córut 
da angielskiego... 


kJ 
Wanda Mielżyńska. 
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Nawoo tworzony 


iconz 
korg haftów artystycznych 


1 wszelkich zobólek ręcznych, naura 
pruntowaa. 


7apisy na komplet li-gi przyjmuje 
od 3 do i 


Ar. FLOKSMANOWA, min © 
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tuwsklch, z którą ożenił się w 

8 W pierwszych latach pobytu w 

wie musiał Matejko walczyć z nie- 

'« «m lecz mmo to pracował z na- 
sici, właściwą tylko ludziom, opa=- 

*.iym wielką idea  Studjowat zaby= 

-'o<owskie, atare księgi, dawne stroje 

ie, a rezultatem tej jego mrówczej 

Dyła dzieło „Ubioryw Palsca* za» 

»' ta wydawnictwo, jak wielkie jego 

dzi- 

w Polsce“ dowodzą że 

an yato samou< wykształci mę na 

at w szarzędnega historvka I zaawcę sta- 

r 13361, którego poszusiwania miały 
yst naukawą wartość. Geniałaym sa 
"m ył też młareiko, jako malari 
Vu ami aauczycielom swym kraxawśiin, 
Aao nù owi I Ruoenowi, pora pier- 
eunt tech ucznemi, nie ma w swej 
we do zawdzięczedią. jesh ktoś 
wpiyw na mego, to chyDa tylzo 
«ejay rzeźbiarz średniowiecza | wege- 
siego Cenesansu Wit Stwosz, którego 
saspaniały oitarz w kościele Marjaceim 
Marejkco podziwial I studjował, a nadto 
wielkt malarz flamandzki Piotr Paweł 
Ruduns U Stwosza Zapewne szukać id=- 
leży źródia, skąd wyszedł impuis do tej 
metró waale dramatycznej Cnaraxterysly= 
kr. jaka Ożywia twarze MatejkuwskiG; 
Āina SKa Jego jest bez pupgrzedni= 
=z naatgostw, tworzy zamcnigta w 
raość, DO indywidualność jegu, 
ujgła tak adrzbna I tate 
kumynanować jej ani aasld= 

intue mógł, ami nie proDuwać 
Ros 4062 otwiera sfereg wielkich 


wae 
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ALLELUJA! 


Dzisiaj odświętnie mam nasiroić lutnię. 
diech wyobrażnia a sercem się rozbują, 

30 to radosny ma być wiersa okrutnie 
*w każdej strotce jedno Alleluja. 


Choćhym mla? serce żałością zairnic, 

To mimo wszystko wszak masialhym w końcu 
Uderzyć w jakąś najwescetszą strong. 

Ba czy? inaczej moża Śplewać w słońcut 
Bo czyż my gorsi, niż wróbli gromada, 

Ca się z zimowych wyrwawuzy uwięzi, 
Cały dzień boży bez spoczynku gada, 
Siedząc na jakiejś healistnej gałęzi. 

Dasyć się, cełeku, natrapisz bez celu, 
Dosyć się w życin za czemś nauganiasz, 
Pretyjżc chociaż jeden dzień w wesciu 

1 nie miej mioy niby karawaniarz. 


I strat nie dochodź, ani się dziel zyskiem 
Ha ci tranzakcja lepsza się dziż patrzy. 
Kiedy cię sonce ebdarzy uściskieni, 

O jedno szczęście będziesz znów bogatszy. 


Roapogódź czoło. zachmurzone (troską 

I wyrzuć smętek w przestrzeń jakby z procy 
"Trzeba weselić się na miłość boską 

Choć rax do rokn kało Wielkiejnocy, 


Dosyć dni przeszło w słów żalobnych chrzęście, 
Strasznie poważnych, jak cinentarna fuja, 
Dziś kwitale wiosna, ca przynosi szczęście 
I każdej śrofce jedno Alleluja! 

KONSTANTY ĆWIERK, 
In". [EO ZE E 


Geneza Wielkanocy. 


Wielkanoc jest największą ze 

stkich uroczystości w kościele 
katolickim, Nazwa grecka i łacińska 
tej uroczystosci „Pascha* pochodzi z 
hebrajskiego „passah“ od uroczystości, 
którą obchodzili żydzi na pamiątkę 
wyzwolenia z niewoli egipskiej. 

Pierwsze gminy chrześcjańskie po- 
chodzenia ży Po EKO abchodziły tę 
mroczystość dnia 14 Nizami i łączyły 
z nią pamiątkę ostatniej wieczerzy 
Pańskiej; dzień drugi był poświęcany 
Jątce śmierci, trzecizas zmartwych- 
wstania Chrystusa. 
|. Dopiero na soborze nicejskim w 
roku 325 postanowiono. że pamiątka 
Zmartwychwstania Pańskiego ma być 
abchodzona w niedzielę, pamiątka zas 
'akrzyżowania w EA e piatek, 
Sobór w Konstancji w r. 1094 ogra- 
niczył święta wielkanocne do 3 dni, 
a papist Pius VI w r, 1775 do 2 dni, 

a do czaau obchodzenia Wielka- 
mocy dopiero Sobór nicejski w r, 323 
postanowił jej obchód w niedzielę na- 
stąpującą po wiosennej pełni, księżyca 
3 1 po pierwszej pełni przypadającej 

ju 20 marca. Jeżeli zas pełnia 
ta przypada na niedziele, uroczystość 
przenoml sią na następną niedzielę. 
Wedle tego obliczenia święta wielka- 
nocne mogą przypadać między 2] 
marca a 25 kwietnia. 


. A 


dzieł Matejki, które dia narodu polskie- 
ga w dobie niewoli były drogowskaza- 
mi, wiodącemi do wyzwolenia. W tym 
roku powstaje tragiczny „Słańczyk*, w 
którym malarz w postaci błazna króla 
Zygmunta I-go wyraził cały swój ból pa- 
trdotyczny i żałabną zadumę nad- losami 
Oczysny, w następnym płomienne „Ka- 
zanie Skargi”, w kiórem w postaci na- 
tchnionego kaznodziejZygmunta 3-go rzu 
cll nabrzmiały żalem wyrzut przeszłości, 
a wstrząsające ostrzeżenie współczesnym. 
„Kazanie Skargi“, malowane przez dwu- 
dziestopięcioletniego artystę, jest już 
skończonem arcydziełem, w którem żar 
i potęga ducha wyrażają się w kształ- 
tach, pełnych suggestywnej siły. Obraz 
ten wsławił ga w kraju i zjednał mu 
wznanle zagranicą. Teofil Gauthier ujrzał 
w mim spelnienie ideałów malarstwa hi- 
storycznego, O których marzył Delaroche. 
W trzyłeinich przerwach nasiępują dal- 
aze olbzzymie treścią, formą, artystyczną 
doskonałością i wewnętrzną potęgą pilót- 
na: „Rejtan”, protestujący ma Sejmie war- 
szawskim w r. 1773 przeciw rozbiorowi 
Polski (1866), „Uuja lubelska”, apoteo- 
zujące tę niezwykłą Siłę asynilacyjną i 
etycznąPalski,dzięki której zdołała ona,nie 
drogą podhojów, ale na mocy dobrowol- 
nego układu złączyć się z Litwą w je- 
dną nierozerwalną całość (1869) wresz- 
cie „Batory pod Pskowem” (1872), a 
nadia mniejsze obrazy, jak „Zygmunt i 
Barbara“, „Wit Siwasz” | wiele por- 
Treló w. 
Slawa Matejki tak szerokie już wów- 
czas zataczała kręgi, że Akademja Sztuk 
. 
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Rwiefnia 1925 -róra 


| Ruch spółdzielczy w Polsce 
i jego rozwój w naszem Zagłębiu. 


Jak wiadomo, istoinym twórcą i pia- 
nierem ruchu soółdzielczego w b. Kon- 
gresówce był obecny prezydent Rzeczy- 
pospolitej, pan St, Wojciechowski, który 
chroniąc się przed szponami carskiej o- 
chrany, wyjechał do Anglii, gdzie zapoz= 
nawszy się dokładnie z ruchem spółdziel 
Czym, zaczął idee tę po powrocie da kra- 
ju wełelać w ezyn na naszym gruncie, 

Była to praca trudna I niewdzięcz* 
ma, jednakże umiłowanie idei I Szczery 
zapał pokonały trudności ! wkrólce ruch 
spółdzielczy zaczął załaczać coraz szer- 
sze kregi i przenikać do Wszystkich 
warsiw, 

Dzis twórcy tego ruchu z duma mo- 

gą spoglądać na wyniki swej pracy, któ. 
ra wprost z niczego urosla do potężne. 
go czynnika gospodarczego. 

Powstanie ruchu ELU da- 
tuje się u nas od r. 190: 

Przede wszystkiem, "dzięki zabiegoin 
obecnego prezydenta, uruchomiono tzw. 
Biuro Informacyjne i przystąpiono do wy” 
dawania pisma propagandowego. Pray- 
gotowania trwaly czas dluższy i dopleta 
w r. 1910 nastapiło otwarcie hurtawni, 
pod nazwą „Warszawski Związck Staw. 
Spożywczych”. 

W r 1911 centrala posiada już wla- 
soy gmach, a w r. 1913 zostaje otwarty 
pierwszy oddzial w Dąbrawie. 

Następuje szybki rozwój tuchu śpół- 
dzielczego i w niedługim czasie powsta- 
je cały szereg nowych oddziałów. 

Obecnie „Związek Polskich Stowa- 
rżyszeń Spożywców”, gdyż tak zmienio- 
na poprzednią nazwę, posiada 23 oddz!a- 
ły, oraz własne ajentury w Gdańsku | w 
Londynie. 

10 związku należą 722 spółdzielnie, 
licząc przeszło 400000 członków. Pro- 
dukcja wiasna mydla, busty 1 tp. przed: 
stawiała wartość 669.696 zł, ogóiny zaś 
obrót towarowy wynosił prawie 32 ml- 
ljony zł, suma obrotu 140C900Ł0 mł, 

Związek posiada 14 wlasnych nie: 
ruchomości, zakłady przemysłowe i ma- 
lątek ziemski. Ze ruch spółdzielczy opar- 
ty jest na zdrowych podstawach, świade 
czy fakt, iż pomimo sposobności, nada- 
rzalącycii się podczas dewaluacji w roku 

|. M É 


ubiegłym, gdrie niejednokrotnie na wa- 
gonie towaru można bylo osiągnąć ol- 
hrzymie zyski, Związek pomimo lak zna- 
czoych obrotów miał zaledwie pół miijo- 
na zł. nadwyżki. 

A teraz kilka słów o oddziale Związ- 
ku w Będzinie. 

Po wybucliu wojny światowej i po- 
dzielenie Zagłębia na dwłe okunacje, od- 


dział dabrowski nle mógł obslugiwać 
miejscowości,  zuajdujących pod okd- 
pacją niemiecka, ta też z konieczności 


otwarto pododdział w Sosnowcu. 

Pragnąc po wojnie zcentralizować 
działalność. nabyto w roku 1919  nleru- 
chomosc przy ulicy Kościuszki 60 w Bę- 
dzinie, ohok stacji Nowy Będzin, gdzie 
otwarła oddział dia całego powiatu. 

Oddział ten obsługuje 45 spóldziel aj 
1 kilka instytucji spolecznych, liczących 
przeszło 20 tysięcy zorganizowanych 
członków, 

Obrót oddzialu wynosił w r. ubie« 
giym 1598287 zł, przyczem koszty han. 
dlowe wyniosię zaledwie 29 proc. 

Spółdzielnie, należące da oddziału, 
posladają prócz sklepów. 14 płekarń, 4 
warstiaty rzeźnicze, 3 zakłady szewckie 
i myn elektryczny, 

Kierownikiem oddziału jest p. B. 
Domański zoany w Zagłebiu kaopera- 
tysta 

Zaznaczyć trzeba, iż zarówna cen- 
trala jak również wszystcie oddelały, pro- 
wadzą pracę suiliraln3:03 wlatową w dość 
szerokim zakresie, qdyż prócz starego 
iniesiącznika, dwutygodnika, tygodnika, 
wydaje się spora pism ulotnych, broszur, 
oraz urządzane są odczyty, pogadanki I 
konferencje. 

Kilka tych danych świadęzy naile? 
piej o rozwijającem sig u nas ruchu Jót- 
dzielczym i osigauigte wynikł powinny 
zachęcić ludność do noplerania spół- 
dzielni jako śroaxa poprawy bytu i unis 
knięcia drogiego pośrednictwa. Powlnni- 
siny brać przykład z zagranicy, gdzie 
dzięki uświadomieniu społeczeństwa, 
spółdzieln'e doszły do nadzwyczalnego 
rozwoju i przyczyninia się do dobrobytu 
szczegolnie wśród sler robotnicz ych. 

51. Urrąśzielaki 


UCZ SIĘ! W NAUCE 


Chcesz przygotować się do ma nry iub cgzaminów z 4, 6, 9 kies 


i 
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TWA PRZYSZŁOŚĆ! 


Ęimn. (cenzus), nragmesz posiąść ogólną wiedzę, niezbę iną w pra 


cy i życiu, chcesz naliczyć się s 


bko języka obcego (ungiels"i, 


francuski, mMemiecki) wpisz się niezwłocznie na: 


Powszechne Kursy Koregromiencjjne Matura“ 


KRAKOW, Grodzka 
Żądajcie bezplatnych prospeklow. 


nm 


Pięknych w Pradze w 1873 ofiarowała 
miu posadę dyrektora, kićrej nie przyjął 
uważając, że obowiązkiem jego patrjoty- 
cznym jest służba dla kraju. Ten plek- 
ny czyn wynagrodzi: mu Kraków, gdyż 
w tymże roku został mianowany dyre- 
ktorem tamtejszej Szkoły Sztuk Pięknych. 
W 1894 nabył kamienicę rodzinną przy 
ulicy Fiorjańskiej, w której inieszkał aż 
do smierci, a która później zamieniono 
na Muzeum jego imienia. W 1878 r. po- 
wstaje „Bliwa pod Grunwałdem*, dzieło 
pod wzgledem kompozycyjnym nle bez 
zarzutu, dła talentu Matejki jednak może 
najbardziej charakterystyczne, bo pęd do 
kolosalności, da heroizacji i do tworzenia 
ludzi na miarę panadludzką najsilniej w 
niem się przejawia. Z  inpych ważniej- 
szych dzieł Matejki z okresu pomiędzy 


1874 a 1880 wytnienić należy: „Dzwon 
Żygmuntowski*, „Iwana Grożnega*, 
„Smierć Przernysława* 1 „Mikolaja Koe 
pernika”. 


W 1880 puwslaje w Krakowie no» 
wy budynek szkoły sztuk pięknych z pra- 
cownją dla dyrekiora, Tam inaluie mistrz 
trzy swoje nowe wiulkie dzieła. S4 ta: 

„Hołd pruski* (1882), który poza zwykłą 
u tego twórcy silą, ma partje odznacza- 
jące się wybitnym kolorytem, „Jan So- 
bieski pod Wieduiem* (1883) 1 „Dzie- 
wica Orleańska“ (1884) Maicjko stal 
o Szczytu swej mocy twórczej Í sławy. 
Byl bez watpienia najznakomtszym mę- 
żem w ÓWCZESIICJ Polsce i naiwybitniej. 
szą w miej indywidualnością. Miat też 
świadomość lego swego znaczenia | czuł 
sig na siłach reprezentowania narodu. 


60, szkoła, 
2162-3 


parter. 
Na odpowiedż znaczki 


y 
G 


lo też w szlachetnem poczuciu apostole 
stwa swej sztuki, zdobył się na akt mä- 
gnackłej Iście hojności, gdyż wymienione 
lrzy swoje arcydzieła « ( arował naroduwi, 
z prośbą, aby niemi rozporządzi! wedlug 
jego życzenia. Pierwsze z n.ch przeżna- 
czył dla zamku na Wawelu, drugie dla 
Watykanu, aby stamtąd przypominało 
światu zasługi, położone przez Polskę 
dla cywilizacji, trzecie wres:clc dla Fran. 
cji, którą wbrew tenrjoni Swegu otocze- 
nla z t, zw. historycznej szkoły krakow- 
skiej uważał Słusznie za naturalna so- 
Juszniczkę Polski, Ta ostatnta darowizna 
nie przyszła, niestety, do skutku z przy- 
czyn od mistrza niezależnych. 
Kapitalny „Wernyhara" (1983) be? 
dący najwapawialszą w sztuce polskiej 
persomfikacją popularnej postaci ludo. 
wego wieszcza u Krasińskiego, szkice 
do fresków, zdobłących aulę Politechnikł 
lwowsxie! (1885), szkice do polichroniji 
kościoła Marjackicgo (1890), rysunkowe 
soje „Dorretów książąt I królów pole 
skich". a wreszcie dwa wielkie płótna 
„Kościuszko pod Racławicaini* (1538) 
| „Konstytucja Trzeciego Maja“ (1891), 
w których Są już widoczne Oznaki sid: 
bnącej siły twórczej — oto Szereg wat- 
niciszych prac, które zamykają pracowitą 
i genjalną działalność Matejki. W ostat- 
niem jego dziele w „Slubach pana Ra- 
zimierza* święlność 1 giębia jego twór- 


czości cdżywa w całej pelni. l)zieja ta 
jednak pozostało medokońgzone, gdyż 
śmierć przerwała ten żywot zasłuzony 


1 listopada 1893 roku, 
Matejko stworzył cały świat postaci 


"NY. SAT 


S. p. Juljan Sykała. 


S, p. julian Sykała urodzil. się w r. 
1874 w Tyczynie w środkowej Małopo!- 
sce. Po ukończeniu studjów politech- 
nicznych poświęcił się góralctwn. Osładi 
na Slasku Cieszyńskim, l tam wziąt na- 
der czyany udział w życiu społecznam i 
narodowem. Prazował w samotządach 


gminnych, w stowarzyszeniach społecz- 
nych, a zwłaszcza duże zasługi położył 
w. pracach Macierzy Szkolnej Cileszyń- 


skiej 
| Dziatalność swą musiał opłacić in- 
ternowaniem podczas najazdu czeskiego. 
|Jak szeray działaczy polskich zosta! 23 
stycznia l»18-r. przez Czechów areszto- 
wany i lnternowany. Dapiara wskutek 
interwencji Paryża 2ostat uwolotony. 

Osiadł później w Zagłębiu Dąbrow= 
sklem, nie zaniedbując pracy społecznej, 

Przy ostatuich wyborach wszedi do 
Sejmu z listy państwowej. Członek klu- 
bu Zw. Lud, Narod. szczególnie gortiwie 
pracował w komisji handlowo = przemy- 
sławej i ochrony pracy. 

Swietny znawca stosunków gospo: 
darczych i robotniczych, cichy pracow: 
nik, najlepszy kolega i druh cieszył się 
uznaniem powszechnem i wielkiem po: 
ważaniem. 

Ubiegłej jesieni Ś. pz 
szedł cięzką chorobę. Gdy 
| osad we Lwowie, 
przypuszczał, że w tak 
śmierć go zabierze. 

Czesć jego pamięci! 


Bibljoteki w Zagłębiu. 


W Sosnowcu. Bibl. (P.M S.) L ul. Siepkie 
wieza nr. 1, w puniedziałki, środy I piątki ou 
b da B wiece, I, wl. Narutuwicza ar. 4, w pon 
niedziałki 1 czwuriki ud 439 do 6,30 wioczorejm 
J, ul, Florfańska nr, 17, w poniedziałki I piątki 
od 6 do 7,30 wlacz, IV, ml. Kam.cona nr. 7 
w poniedziałki 1 czwartki od 4 do 6 witcz. 

„Bibljoteka M ejukicgo Uniwersytatu Ludowej 
w sosauwsu", ul. Pibiudskiego I, (0DUk Biblos 


Sykała prze 
wyzdrowia. 

nikt mt 
krótkim czasie 


Jeki (P M. 3) w pomedziałki, srody | piątki 
ud godz, 3 du 7 wiece, 

W będzinie. Xi- (P. M S.). Plac 3-70 
Maja Nr. 1 


iu, kursów wieczosuwych dla zobotników 


u Mudrzejow. kn. 

W Dnbrowie. XIU. (P M 8.) ulicz 3ga 
Myla m, czynna we wtarki, czwariki I soboiw 
podz. 6-4| do rej wicëz, 

leka Im. Kolłątaa, ui 


L kr. Sobieskte” 
U warla w pouiodzłałki, 


ody 4 suboty 


ud godz 4.71 da 7 wiece. 
"Bibljoteka Górnicza, ul. Kr. |adwigi Nr. 32 
wiwarta w ponieuziałki, Czwartki i *oboly or 


od sgoje, u-t) do Pej wiocz 
"w Niwee. Vi 4P. M. 5Aruliez Saoson 
Fep ata w dni powszednie a 


du p 


4-0] do | wiec. Vila. (P.M.S, No 

w study i soboły ud gadz. 4 kj b w 

W Zagórzu. Viil 4P. M. Sy 1 czyteloja 
Nuwuac, w lukalu klubu urzędników Tuwe 
feysiwa SosjowicekicJo, otwarta w środy | su 
bow ud wode, Teef du Ye) w.eczorem 


W Klimontowie. (P.M.3) otwarta w * w: 
kia piątki od gude, Ib, 


potężnych, panau przeciętną miarę czla- 
wleka stworzonych i nadludzkiemi uczu- 
ciami ożywionych. Powiedziecby można 
o uich lu samo, co nlegdys mówiono, o 
postaciach „Michala Anioła: gdyby ożyly 
Świat zawalilby się pod Ich stopami, Po 
niewa? ożywiła go ta sama  fadatyczna 
miłość ojczyzny, z które] narodziła sią 
w Polsce wielka poezja roinautyczna, 
przeto caig moc swego wielciegu penju- 
szu oddat na usługi narodu. udyby sią 
go nazwało malarzem historycznym, by- 
doby to określenie blade i bezsilne, Z 
zimną sztywnością, pedantyczną uczo: 
nóścią i teatralmością malarstwa his:o0- 
rycznego nie miat Matujko mie wspólnego 
Przeszłość nie rekonstruował przy pv- 
mocy żmudnych powikłań, lecz wskrze- 
szał ja tutmcyjałe z elementarną ską w 
płomiennych wizjach, drgających dram1- 
lycznem życiem. Byl on Szekspirem, da 
zarazem  |ereinjaszem polskich dziejów. 
Jego wielkie uziera — poza Swą mieocc- 
niong wartością artystyczną — były prze: 
dewszystkiem objswieniami narodowego 
surmenia i ducha. Dla obcych i dia ħi- 
Stocji sztuki wogóle, są one | pozostaną 
medošcigiemt arcydziełami suzgestywne| 
alły psychicznego 1 fizycznego wyrazu. 


Władysław Kozicki. 


Nr. 84. 


PASTEL. 


Było to dawna... 

Bylem wtenczas sam, wolny wędra- 
wiec, niczem nieskręnowany, żadnymi o- 
bawiązkami nieobarczony, uginający sie 
jedynie pod ciężarem własnej młodości, 
rozsadzającej piersi bezkresem pragnień, 
fantazji, rozprzesttzeniającego się brzasku 
uczucia, 

Bo któżby wienczas wie chciał ko- 
chać, lub cofał się przed niepowstrzyma- 
ną falą przypływu milości. 

Oddawna zauważyłem dziwną pare, 
codziennie pojawłaiącą się w przedpolu» 
dniowych godzinach na plantach. 

On. bezwladny, starszy pan O raso- 
wych, szlachelnych rysach intelektualisty, 
więziony w wózku przez siużącego, a 
obok ona—młode siworzenłe o rzeżbio- 
nej twarzyczce blandynki, okraszonej 
dwojgiem przepaścisiych ciemnoszafira- 
wych oczu, zasiahiętych woalem dłngich 
zęs i jasnej delikatnie wyciętej karmino- 
wej plamy ciepłych ust 

Uosobienie dystynkcji, czaru i roz- 
orajającej przesłodkiej kobiecości. 

Pachnący biały kwiat jaśminu, 

Dwa przeciwieńst a: rozbudzona do 
„ycia. wiosna I ścięty kłos życia przy- 
mrozkiem późnej jesieni. 

Coś podświadomego 
do tej pary przyciągać. 

Nie mogiem zapomnieć jej oczu 

Przyciąpały mnie, magnetyzowały, 
iak gdyby ujędy w zależność, ale nie si 
dą swojej władzy, lecz głębią 'akicjś cl- 
hej tajonej skargi... 

Upłynęło parę dni, 

Moja bezwiedna, chociaż z daleka 
fzymająca się natarczywość zosiała Wresz- 
sle zauważona. Poznaiem to w przecho- 
dzie po lekkiem zaróżowieniu twarzycze 
kii ledwie aostrzegalnym uśmiechu. 

A więc nie skarcono mnie, nie zro- 
zumiano lalszywie. 

lod tej chwili coś nieuchwytnepo 
zadzierzpnęło się pomiędzy nami. 

Któregoś poranku, nieoczekiwany a 
szczęśliwy przypadek zbliżył nas faktycz- 
nie do siebie. 

Szkicowałem zaciszny łragment drzew 
koło posągą „Lili Wsnery* 

Nagle zuala zobaczylem popychany 
wózek z chorym i ję, klerujących się w 
moją stronę. | 

Skupiłem się w niemem oczekiwa- 
nio | wysłałem gońce oczu naprzeciw. 


zaczęło mnię 


Nadeszli. 

Przemogłem się i udałem, że nie 
zwracam uwagi pochłonięty całko wicie 
rysu nkiem, 


Natężoną ciszą oczekiwania przerwał 
jej melodyjny głos: 

— Nie przeszkadzamy? 

— Proszę batdzo — odpowiedziałem 
2 pośpiechem przepełniony trudno ukry- 
wana radością." 

l znowu spotkały śię naszę Oczy. 


Zakotłowało się w życiu miasta, a więc 
iw mojem. « 

Rozpoczęła się wielka wojna. 

Wszelkie sprawy usobiste odeszły na 
bok, były pyłkiem, niczem w porównaniu 
do wielkich spraw Ojczyzny. 

Snulem w uktyciu seo a szpadzie. 

Zamiast cywilnego ubrania, miałem 
na sobie siwy Mundur z polskim oriem 
na capte. 

Wtem jakaś bliska sylwetka. 

Szła naprzeciwko... 

Momentalnie przystanęła i mimo b!a- 
dości na Iwarzy, zobaczyłem w oczach 
bezmiar nieklamanej radości. 

Wyciągnęla drobne dłonie I padala 
w szczerym serdecznym niemal zapamię- 
tałym uścisku, 

Padiy krótkie slowa: 

— Kiedy wymarsz? 

— Każdej chwili. 

| znowu tylko tyle! 

Wymaszerowaliśmy późną nocą 

Prawie nikt nas nie żegnał, bo wy- 
marsz był magiy i tylko drobna garść 
uświadoruionych, stojących blisko komen- 
"dy, rzucaia twarde męskie, krótkie slowa 
Życzenia. 

W głuchej ciszy nocy glośna odbijał 


| się twardy tupot miarowych kroków 
kompaDji. 

Szedłem na brzegu plutonu. 

Koło oświetlanej latarnią cukierni 


| zauwarzyem grupkę wyczekujacych 

| osób. 

Nagie na twarz moją padły rzucone 
« 
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l znowu saletliśmy się spojrzeniem... , zmieniły swojego poprzedniego blasku i 
W jej gorących szafrach ócz zabły- | wyrazu. 


sły dwie skromne lzy, 

Jeszcze jedno spoójrzeniej, jeden 
uśmiech wyznania, ruch pożegnalny dło- 
nlą i straciłem ją z oczu. 

Wojna i lata przeszły, a oczu szaf! 
towych już nie odnalazłem! 


Nie szukalem ich w obawie, czy nie 


Byłoby lo bowiem nader przykre! 
Takie, jakiemi je widziałem ostatni 
raz w  miouości, pozostały m! dotąą w 
wspomnieniu i ani Czas, |oś, ai też ży- 
cie nie zdołały zatrzeć ich czystości i 
piękna, 
Zygmunt Rychter. 


"HIELNTOKRĘŻNY MIE- Jol" 


Wzorem wielu pism w Polsce, Redakcja „Iakry* postanowiła w tym 
roku przystąpić do zorganizowania w Sosnowcu WIELKIEGO BIEGU 
a K R EZNEGO. Nastręczające się w dniu 3 maja święto narodowe 
poświęcone zostaje przeważnie rewiom wojskowyni i szkolnym, popisom 


sportowym i zabawom ludowym. 


A W dniu tym również i Redakcja „iskry“ postanowiła urządzić swój 
bieg okrężny, który będzie niejako w:tępem do popisów sportowych urzą- 


dzanych w dniu 3 maja w Sosnowcu. 


Bieg len, będący wielką imprezą spo tową, zainteresuje niewątpli- 
wie wszystkich sportowców i szersze masy publicznuści nietylko Sasnow 


ca, ale i całepo Zagłębia. 


Zwycięzca otrzyma w nagrodę wielki puhar 
srebrny, ofiarowany przez Redakcję „Iskry”. 


Puhar ten będzie nagrodą wędrowną 
Do biegu stawać mogą wszyscy sportowcy, należący do organiza- 


cji sportowo-wychowawczych Dziś 


jeszcze nie mozemy podać szczegó. 


łów i warunków biegu, albowiem uzgadniamy ie z o ólnemi warunkami 


uroczystości w dniu 3 maja, 
puharu 
zwycięskich zawodników. 


D-dać musimy, Że Redakcja „skry“ oprócz 
srebrnego przeznacza jeszcze szereg innych cennych n. „ód dla 


Szczegółowe informacje, dot czące naszego wielkiego biegu okręż- 


nego, podamy w jeduym z najbliższych numerów 


iskry”. Zaznaczamy 


jeszcze raz, Że da biegu stawać mogą tolko zawodnicy zrzeszeni w orga 


nizacjacih 


Pierws a nagrodę bowiem, t.j punar Srebrny zwycięsca wy- 


grywa dla organi.acji, w której posiadaniu purar ten będzie aż do na- 


stępiego biegu. 


| mazi 


Kronika Zagłębia. 


KAŁENDARZYK. 


—— 

Dzis Wig. Wielk. Noc., Leona 

1 1 futro Zmartwst P., Zenona. 
Wsch. słońca 5.04 

Sobota] zach  „ 6.14 


Z TEATRU. 


W SUSNOWCU. 


la 121V og. 7.30 Piona Frondair 


Poniedziałek, 131V po pol o g 3.30 
Roza Stambulu", wieczorem o g. 730 „llr. 
Marie: 

Wtorek a g 8 „Domi osaczony” 

Sroda „Maedi* po raa piurwszy ujrzy 
swiatło kinkiotow na nasze] scenie 

Czwariek promjera laniastycznej ko- 


medji znanego autora St Krzywoszewskie- 
go „Diabeł i karczmarka”, która zdobgła 
GgólDe uznanie w [eatrze Polkin w War- 
szawie. Pracownie teatralne przygotowują 
da lej sztuki wspaniałe kastjumy ! dekora- 
cje. Keżyser Roman Tańnki. 


W DĄBROWIE. 
Sroda 131V og 7,30 „Dom osaczony". 


W KATOWICACH. 
Niedziela 181V „Frasquita". 
Poniedziałek pa pał. „Smierć kociian- 

ków“, wieczorem tesir nie i 
Wtorek „lirabina Maric: 


—— 


RADJO. 


Program va sobotę, 11 kwietnia. 


Warszawa (385 mj. — 

Paryż — Wieża Ejftej {2050 m.) 
20.00—22,00--koncer! arkieatry 

Paryż — Radio — Paris (1730m). Godz. 
12,30 — kanceri— utwory muzyczne komp 
zytorow francnakich: „Dla Francji” Ft 
„Czy ohcesz Marki. 
renada Clnwn 


Gadz. 


„Taniec Wschodni” 


Hiszpańskie" Autaguk, 
Langło a i 
Pary» 


Ecole Superieure (454 mi 
Loncęrt zespołu ariqestral 


Li 
Wiedeń (530 m i (radz 200 — kan 
cert 

Berlin (50 m.) Godz, 1100—1250- kun 
cert, godz. 20,00 — Akt l z op. Gounad'a 


Faust". 


Rzym (923 16 ludz. 20,30 
w wykonaniu solist 


- piecń re. 
sopraui, te 


* Vakars, 
śpiew." walc Strauss, 
lego, romanse rosyjskie 


muzyka 
„łodiza 1 4U rozbójników”, 
lengiina" | wyjątki £ op. n 
gnera, piesni rody, icie itd 
Zurych 151 mi God 
godz 20,30— 


konceri, 
mużyka religijna: piedni kościel 
ne w wykonaniu solistow 


18,15 


Londyn (36m) — todz 90,30 =- 24,30 
koncert, Marsz, uwestura z „Wesolcj wdó- 
wki" | ópiewy aulistów. 

Monachjum (485 m | 

Kopenhaga (750 m.i- — 

Moskwa (1010 m). Godz 13,:0-—14,30 
produkcje muzyczno wokalne solistów. 


Qd Redakcji, 


Z okazji uadchodzących świąt 
WielkiejnocyRedakcja„lskry* wszyst 
kim czytelni om, przyjaciołom i 
współpracownikom pisma skada 
RO ZE życzenia „Wesołego Alle- 
luja!* 


Wielki Tydzień w kościele 


Wielkotygodniowe nabożeństwa ko- 
śclelne rozpoczęły się we środę wieczo- 
rem ciemną jutrznią. 

W Wielki Czwartek rano odbylo się 
uraczyste nabożeństwo na pamiątkę usta- 
nowienia Najświętszego Sakramentu, po 
czem po ogólnej komunii św. przeniesto» 
no Najświętszy Sakrament do ciemnicy, 
wieczorem zaś odbyła się ciemna Jutrznia, 

W Wielki Piątee rano odbyła się H- 
turgja i przeniesienie Najświętszego Sa- 
krameriu do grobu, wieczorem Ciemna 
Jutrznia I pasyjne nabożeństwo Z kazde 
niem. 

Dziś, w Wielką Sobotę odbędzie się 
święcenie ognia i wody I msza św. 

Zamilkiy dzwony na znak żałoby i 
w jch zastępstwie roziegają SIĘ w mysl 
tradycji kościelnej drewniane Klekotki, 
kolo Urobu Cbrystusowcco straž houo- 
rową pelni straż pazarna | Skauci 

Kezurekcja vaogazie się w Wielką 
Niedzielę o godz. 530 rano. Następnie 
odbędą sie msze św. o godz. 9, a suma 


uroczysta o godz IL rano. 
o godz. 4 nieszpory. 


Po południu 


Ruch nrzedświąteczny. 


ti} Święta Wielkanocne w roku 
hieżacym nie zapowiadają slę zbyt wesn- 
ło. Przyczyną tera niezwykle smutaec” 
zjawiska jest niesłychany brak gotówki. 
Ruch przedświeteczny dość wielki, ale 
tylku na ulcach, no spacerowiczów, ko- 
rzystających z-pieknej pogody, jest bar- 
dzo wielu Natomiast w sklepach oanu 
ją pustki, bedące w prostym stosunxu 
do pustek w  postalach. 


Wygrane loterji państwowej. 


Dzis w drugim dniu ciągnienia lej 
klasy Xl-ej lolerli Klasycznej główniej- 
s wygrane padły na numery nastę- 
pujące: 

1500 zł. na nr 16984 

Pu 490ał. na neue: 15266 

25. h ża oar. 15136 

200 zł na nr, 12007, 

Fo [50 zł na nrnr.: 
41028 i 49718 

Po 123 4. na nr nr: 
23704, 269]4, 37049 
45] 12 

Po 100 złotycii na nrnr.: 862, 1800, 


31455. 


16852, 36514, 


7734. 21575, 
37930. 43267 1 


3544 3656. 4321, 5568 9270, 10216, 
lu434, 12853, 16203, 16527, 16942, 
17054 19282, 22182, 22243, 22684, 
23155, 2399) 294 23859 2239u8. 
2919, ZSSSY 29570, 30484, 32976, 
33480, 34650 35025, 35312, 301504 
41687, 4480, 15603. 40199, 47042 
47035 | 464! 


Przygotowanie przedwyborcze 


Sprawdzanie hst wyborczych w 
Dąbrowie zoatało już zakończone i 
w przyszłym tygodniu główny kome 
tet wyborczy będzie przyjmował listy 
kandydatów do Rady Miejskiej. p 

Z dotychczasowego przebiegu 
akcji przedwybarczej ujawnia się Di- 


kle uświadomienie i wyrobienie luda 


mosci, mała interesującej aię wybo- 
rami i składem nowej Rady. 
Sosnowiec, chociaż wgększe mia- 
sta, miał jednego Flaukego, w Da- 
browie zas będzie podohnych kandy* 
datów więcej, gdyż obecnie jat za” 
pewniają, 12 zostanie zgloszonych co 
najmniej 8 liat kandydatów. u» 
Czyż można się dziwić, iż w pa- 
dobnych warunkach wysiłki 
mających wyłączme ma celu dobro 
miasta t jego mieszkańców, napoty” 
kają na duże trudności, zwłaszcza 
wabec niezwykle rozwiniątej akcji 
„wywrotowców. 
5 
Ciekawe pogłoski. 


Jak się dowiadujemy, w aierach 
robotniczych  kolportowana jest w 
sposób  kategoryczny pogłoska, iż 
przy mających się rozpocząć robo- 
tach inwestycyjnych otrzymają pracę 


wyłącznie robotnicy, należący da 
klasowego, czyli socjalistycznego 
związku. 


Jeżeli latotnie związek socjali- 
atyczny pragnie w ten aponób zdo- 
bywać członków, obowiązkiem władz 
jest zwrócić na to uwagę i nie po- 
zwolić na wyzysktiwanie nieswiado- 
mych. 

Celem udaremnienia wspomnia- 
nych kombinacji, każdy” rahotnik, 
któremu zaproponują otrzymanie pra- 
cy pod warunkiem, 1ż zapisze się do 
związku, powinien © tem zawiado- 
mić władze policyjne. 


źnów zwłoka. 


Ze względu na wzrastające ber- 

| robocie, roboty inwestycyjne w £a- 

glębiu miały być rozpoaczęt w polo- 
wie kwietnis, 

Ponieważ z jednej strony przy- 
znanie przez rząd pożyczek na ten 
cel zostało opóźmiane, z drugiej zań 
zmiany rad miejskich wpłynęły na 
przesunięcie terminu rozpoczęcia To- 
hot, obecnie można się spodziewać 
w najlepszym razie uruchomienia 
wsporinianych robót w początkach 
maja, 

Poza tem ruch budowlany nie 
zdradza widoków poprawy | podług 
dotyczasowych wanych, będzie on w 
tym roku minimalny. 


Śladami Adlerów. 


Przed kilku dniajn wyjechał do 
Palestyny Abram Jakubowicz, zainie- 
szkały przy ul. Małachowskiego 5 w 


łodzi, 


i 


k 


) 


* 


la) 


+v 


ak 


Sosnowcu i Zyme|l Zawader, zamie- 
azkały przy ul. Małachowskiego 3 w 
Sosnowcu. 

Obecnie do wszystkich władz na- 
pływają skargi, iż obydwaj pozosta 
w:li w Zagłębiu olbrzymie zobowią 
zania i poszkodowani zwracają się 
da władz z prośbą o interwencję. 

Tega rodzaju wypadków należy 
się spodziewać daleko więcej i obec- 
nle już krąży w Będzinie pogłoaka, 
iż jadna z miejacowych, poważnych 
firm urządziła swym wierzycielom 
podobny kawał, 


Kto wyjeżdża zagranicę? 


Q paszporty zagraniczne atarają 
aig: 

Z Sosnowca: Pesla, Hana, Dwoj 
ra, Frymeta, Abram, Szlama Rozen- 
blatowie, Abram i Estera Klepimz, 
Mindla Frydberg, Motel i Chawa Ga- 
lazka, jakób, Mala, Chaja, Frajala, 
Estera, Rocbia Ralałowicz, Bajla 
Szwajcerowa, Rajzla Oksenhendlero- 
wa, |Jakób I Laja Gliksman, Chaim 
Goldwaser. 

Z Będzina: Chauna Najberg, Icek 
Lewenaon, |zrael Zelinger, Mojżesz 
Szydłowaki, Icek Meryn, Dawid Ru 
siecki, Gitla i Towja Szpiro, Zlata 
Karasek, Moszek Fiszer, Jakób We- 
hver. 

Z Modrzojowa: Gitla Będzińska, 
Itla Najer. 


Regulowanie czynszu przez U ząd 
skarbowy 


(6) Właściciel domu przy ul. War- 
szuwskiej w Sosnowcu p. M, otrzy” 
z poczty zawiadomienie o nade- 
słanych mu pieniądzach. Pan M. pie» 
między się znikąd nie spodziewał. 
Dapiera na poczcia dowiedział się, 
2e pieniądze te nadeałał mu Urząd 
Skarbowy, jako czyoaz za lokal. Swo- 
jego czasu na lamach „iakry* była o- 
mawiana kilkakrotnie sprawa zajęcia 
przez Urząd Skarbowy lokalu po da- 
wnaj P. K. K, P. Zajęcie lokalu od 
była się bez wiedzy własciciela do- 
mu. Obecnie sprawa jest w sądzie l 
p. M, jeżeli chce sprawę wygrać, ko- 
mornego brać nie może. Urząd Skar- 
bowy wziął się na aposób i wyałał 
pieniądze pocztą. Oczywiście właści= 
ciel domu sumy tej nie podjął. Poste- 

owanie w tym wypadku Urzędu 

zrawaga wygląda tak, jakby przy: 
puszczano, że p. M, nie zorjentuje się, 
od kogo są pieniądze, podejmuje je 
łw ten aposób zatarg zostanie zli- 
kwidowany. Sposób niepoważny. 


świadectwa lekarskie na wyjazd 
zagranicę. 


W związku z akcją Rządu ogra- 
niezającą wyjazdy zagranicę i popie: 
Kaen krajowe uzdrow:aka, Min. Spr. 

ewnętrznych (Generalna Dyrekcja 
Słażby Zdrowia) zwrocio mię do 
wazystkich wojewodów o wydanie od- 
powiednich zarządzeń, aby świadectwa 
lekarakie uprawniające do uzyakania 
paszportu ulgowego na wyjazd zagra: 
nicę dla celów leczniczych, były przez 
lekarzy wydawane jedynie w tych 
wypadkach, w których adnośnego le- 
czenia w kraju przepiowadzić mie 
moana. 


Taryfy lekarskie, telczerskie, 
dla akuszerow i masażystów. 


Min. Spraw Wewnętrznych (Ge 
neralna Dyrekcja Służby Zdrawia) 
zwróciło się do panów Wojewadów. 
z poleceniem ogłoszenia cenników 
poborów lekarskich w przeciągu 3 cb 
tygodni od dma osiygnięcia odnośnej 
opinii od właściwej izby lekarawiej. 
Pozstem Generalna Dyrekcja Służby 
Zdrowia odniosła się do Panów Wo- 
jewodów, aby korzystając z upraw- 
nień da nadzoru nad lekarzami, den- 
tysiami, felczerami, akuszerwami itp. 
wylali po wysiuchaniu opinii adnos- 
nych zrzeszeń zawodowych, taryfy 
wynagrodzeń w formie cenn'ka wy- 
tycznego, który nie mając mocy o- 
bowiązującej miałby jeanak duże zna- 
czenie moralne, jako pewnego rodza 
ju wskazówka wytyczna. 


Sprostowanie sprostowania. 


Związek urzędników kolerowych 
koła XIII w Sosnowcu nadsyła nam 
naatą,ujące pismo: 

Wobec ukazania się w Xè AU 
„łskry* sprostowania Żawodawzgo 


Związku Kolejarzy, z którego czyta 
lacy mogą błędnie wnioskować jako- 
by Z -iązek Lrzędników Koiejowych 
był inicjatorem artykułów, jakie uka 
zały się w prasie lokalnej w aj rawie 
rozbicia się międzyzw'ązkowej konie 
rencji, uważamy za konieczne kate 
gorycznie temu zaprzeczyć. Tredć i 
forma zu-elne nie odpowiadała in- 
tencjom Z U K. który mając na u- 
wadze dobro ogółu, stale dąży do ła- 
godzenia i unika wszelk ch tarć nig- 
dzyzwiązkowych. Nie prostując zupeł 
nie cyfr, jakie są błędnie podane, 
gdyż pie zależy nam na samoreklamie, 
mamy przeświadczenie, że prawda 
wyjaśnia się drogą bezatronnego o- 
świellenia— nigdy zacietrzewienia par- 
tylnego. Przy prowadzeniu pertrak 
tacji są nieraz nieuniknione nawet o- 
strzejsze starcia, te jednak nie po- 
winny mącić umysłów na czas dłuż- 
szy ì przenikać poza ramy życia kor- 
poracyjnego. 


Swój da swego., 


Znany w Dąbrowie skład wódek 
W. Białasa przy ul, Sienkiewiczą po- 
leca na Swięta olbrzymi wybór wazel: 
kiego rod aju win, wódek, likierów 
Wszystko w gatunk w,borowym. 
po cenach konkurencyjnych. 2348 


Zaraza płucna. 


(6) Na folwarku Tow Hr. Renard 
wyaucnia wśród bydła zaraza płucna 
Wskutek tego komiaju weterynaryjna 
uznała folwark za objęty zarazą. W 


SRP 1e — saknfa 11 kwietnia 1925 rakm, 


Nr B4 


— zicc 


rezultacie tego folwark zostal zam- 


knięty dla obrotu bydła. 
lustracja „Iskry“. 


Mustracji „lakry* ze względów te 
chnicznych me mog'ismy dołączyć do 
dz siejszego numeru pisma. Czytelni 
cy nasi otrzymają ją po świętach 
Pierwszy numer po świętach ukaże 
się w środę, 15 kwietnia, 


Z niedzielnych zawodów w Czeladzi 


Otrzymujemy następujące pisma: 
Przeczytawszy notatkę z adbytych 
zawodów pomiędzy, K, S. „22* z Ma- 
lej Dąbrówki, a C. K. S, z Czeladzi, 
donoszącą jakoby klub C, K. S. roz- 
witął bardzo inteligentną i blyaka 
wiczną grę przy liczbie 2 (00 widzów, 
apostrzeglem, Że jest to bardzo wiel 
ka przesada gdyż sam będąc obec- 
nym na powyższych zawodach miałem 
możność zaobserwować tę „błyskawi- 
czną i inteligentną grę oraz oklaski 
wania sukcesowe". Zapytuję się, czy 
umieszczający powyzszy artykul. wi- 
dział inteligentną grę w piłkę nużną? 
Radziłbym na drugi raz miech CK.S. 
będzie ostrożniejszy w umiesżczaniu 
artykułow i niech me wprowadza pu- 
błiczności w błąd. Dziwnem również 
iest, dlaczego C. K. S. poszukuje sil- 
nych przeciwników pozamiejscowych 
dla rozegrania meczu o puchar, ktory 
podobna jest złożony przez „niezli 
czoną ilość »yinpatykow*, kiedy ma 
na miejscu klub, który dobrze mu jest 
znany t z ktorum wyszedł dwa razy 
z klęską, Zainteresowany w sporcie. 


Urzędowy wynik wyborów do Rady kriejskiei 


(é) Wczoraj w Sosnowcu ukaza 
ło mię ogloszenie Głównego Komite: 
tu Wyborczago o wynikach wyborów 
do Rady Miejskiej. 

Do Rady Miejskiej 
stali: 

Z listy nr, 2 (Polskiej Partji Sa 
cjalistycznej). Na radaych: 1. Pawe- 
lek Adam, lat 34, adwokat, ul Lesz. 
no 3, 2 Jarża Kazimierz, lat 33 ólu 
aarz, Narutowicza 19, 3 Beń Aleksy, 
lat 30, sekretarz, Srodula Górna 52, 
4 Angler Bronisław, lat 37 sekietarż, 
Flarjańska 12, 5 Lebiecki Jan, lat 32, 
elektromonter, Karpacka 3, 6 Kurek 
Franciazek, lat 37, urzędojk, Pusud 
skiego 100 7 Uthka Cezary, lat 36 
inżynier, Orla 8 8 Turkiewicz Stani 
slaw lat 31, ślusarz, Konstanty now- 
aks 11, 9 Wieczorek |ózri, lat 32, 
maszynista, Wygoda 44, 10 Litewka 
Józef, lat 29 elektromonter, Satusnu 
waka 22 11 Ulei Romsn, lat 38, u 
rzędnik, Marjacka 12, 12 Welski Wła 
dyaław, lat 35, bu halter, Lusia 6 13 
Babiarz Jan, lat 49, alusaiz, Koosa 
tynowska 3, 14 Hajgelmacher Staci- 
sław, lat 41, majster, Mop utzki 1, 15 
Kurek Franciszek, lat 41, gornik, ko 
lonja Leśniczówka 40, 16 Zehal Josei 
lat 35, kawal, Narutowicza 6 17 Sol 
tysik Piotr, lat 44 ślueurz. Uoieku H 
18 Konieczny Fiair lat 35 robotni, 
Nowupogońska 24 19 Uormaaału| z t. 
lat 27, maszyn sta. Kulisk« 29 2U jeo- 
dralaki Właaysł«w, lat 3Y  ©luvor:. 
Nowapogońaska 11, 31 Czyzenaki 
Bartlomiej, lat 40 ś'u:=rz, Sta >iva że 
22 Jendralczyc Waienty, lat 4. * 
wa, Daleka 7, Feldy Jan iat 34 MH 
zorca, Kamienna 12 24 Sad as< 
Leon, lat 42 goroik, Stes ca 19 25 
Pabiś Józel, lat 42, robuinie Kacza 14 
26 Kaim Anton, lat 3, maędi 
Konstuntynowska 3, 27 Anzurg: j 
zet, lat 33, kowal, Piotrkowska 5, 
Grabowski Józet, lat 235, 


wybrani zo- 


TOLTA 
Narutowicza 19, 29 Cep. Joach.m. lat 
33, dozorca, Mauvsgo 10 Na zastęp 


ców: | Bucki Piotr, lat 46, kiwal 
walc. Renard, 2 Jastrząb Marcin, lat 
39 slus Piotrkuwswa ©, 3 Brol Bo 
leslaw, lat 17, piekarz, Bgdzińs«a 12, 
4 Muślak Mu czej, lat 14, rym rz, Pił 
sudsktego + (Galon Frenciazek, 
lat 13, robotnik, 3-gu Maja 25, 6 Ja 
nicku Hrunistewa, lut 27, robusnica, 
Kalisza ti, 7 Szczepański Jan, lat 13, 
robotnik, Krakowska o, » Dral Aleksy, 
łat 14, dazorca domu, Uzystu 9, Y 
(iomaki Joze! lat 39, gurnik. Dolna 
t 10 F.giuwr» Marja, lat 20, robotni- 
Ca, Drudula i$ 11 brysaz Tomasz, 


lat 30, robotnik. Rudna 34, 12 Gren 
da Antom lat 36, maszynista, tlen 
roka 11. 13 Cbmiel=raki Waclaw, lat 
"9 robotnik, Wawel 24 14 Wódka 
stanisław, lat 43, zymaca, Kaliska 
16, 18 Dżw gal St fan, lat 38, maszy- 
olata. kol, Pekin 70 

Z listy nr, 3 (Narodawego Komi- 
tetu Wyborczego robutników I pra 
cowników umvał.) na radoego Piaz 
czyk Jan, lat 38, ur-ẹdoik, Nowopo: 
gońska 28. 

Z listy or. 4 (Zjednoczonych pra 
cowników Kolej:wychi na radnega 
Domagalski Józef lat 60, st. tęchark 
Dworzec Dęolinski. 

Z listy nr. 5 (£irdnoczonrgo Zy 
dowskiego Kamiuetu Wwnorczego w 
Sosvowmcu) N ra nvcb: | Dr. Pa 
relman Avram, lat 53, lewarz, War 
szawaka 8, 2 Moszkowski Ednuad, 
lat 48 kuniec, Deb haa 7, 3 War- 
szawaki Henryk iat 64 st felczer, 
Modrzejuwsku 2 N° zast,pcę Z-niel 
Łejbuń bt 48, właś. 10iuu, Modrze- 
lowska ŻA 

Z listy ar. 7 (Narodow G-spa- 
darczego Komitetu Wyuciucege) Na 


radnych: I Aitu Michaci, ur 1888, 
inżynier, Piewarak- 3 2 Bronisław 
Gelemewski, ur. I>fs Wmo, Radaa 
a 3 |azel Golog u 183, ur,, vań 


stwowy, 4 ga Moja 33. x Leraław Ku 


wngź, UT IRS wsz tabata Panos 
akirzo (2 B [øens Nas wuaski, 
ur 1874 dyr wan, Da * 3. 
6 Fray stex plineiew=z. ur 168 
lead, Kascelns 6 7? lee Mal 
| ar R31, ron, przemeaj,, Alaa 10 
LN Bio tsław Kèatre UF Ih:i. piate 
sm, Małachuaskieso 30, 9 jór it 


Krusa nse, ur +857 tecum u, 
róle waka Z 10 Feins Aituszex LI 


B74, fem siu Byty A $i 


lew: | Wladymaw 'Wtaow 4,1188 
kupiec, Racl wi ka 15 © Wladys'aw 
Zemła, ur. 1893, robeto u waje Ra- 


nard, 3 Franciszek Kowali, ur 18 0, 
wl. d, N Pogońsza 18 4 Felka Jan 
ion, uc 1879 kupiec, Lułudna 4, 5 
Antoni B.ranski, ur. 1875, nauczyciel, 
Zytnia (szkola), 6 Jan Ź qgler, ur.186+ 
wi. d. i drob. przemys, Miała 2, 

Z listy nr. 10 (Bezpartyjacgo Ko- 
mitetu Wyborczego Pracowni.zych 
Zw. Zawod) na radnego Jankowski 
Lzesław, lat 18 banwowiec, Śienkie- 
wicza 1. 

Kazdamu wyborcy przysługuje 
prawa zakwestjonowinia ważnos-! 
wyborów w ciągu 2 ch tygodni ad 
dala ogłoszenia tj. od dnia 10 kwie- 
toia r.b. 


Skargi wiuny być wnoszone r 
imię ministra Spraw Wewnstrzoya 
i składane na piśmie do Główneg 
Komitetu Wybor: zego. 

Zakweatjonawanie wyborów mo 
że nastąpić tylka w tym wypadki 
jeśli zostsnie udowodnione oszustw 
przekupstwo, lub gwałt, wykluezaj: 
cy wolny i tajny wybór, albo jeż 
podczas wyborów pagwałcone zost: 
ły przepisy o wyborach da Rad M:e' 
skich. 


Kronika Olkusza 


Pożar pod Ołkuszem. 


OLKUSZ, 10.4 (Telefonem) Dzi 
popol, wybuchł pozar we wsi Bukt 
wno i zniszczył © domów | stodole 
Przyczyna pożaru newiadoma, Wy 
jechały na ratunek obie straże poza 
ne ż Olkusza. 


Z przemysłu. 

Wskutek remontu i czyazcereni 
maszyn oraz kotłów, jak również nad 
chodzących świąt, fabryka „Olkusz 
jest mieczynną od soboty, dn. 4 b, n 
z wyjątkiem ekspedycji. Ruch ma by 
wznowłony zaraz po świętach. 


Kasa Chorych. 

Dowiadujemy ag, żo zaległość 
w wybpłarach chorych doiówek człon 
K. Ch., powatają z powodu nieregu 
larnych wpłat przez przemysł, 
azczególniej przez rabrykę B ct Schei 
w Słuwkowie. Zlkwidowana kopaim 
„Józei* pod Słewkowem zalega rów 
nież w opłacie większej sumy D 
rzecz K. Ch, 


Dawny humor polski, 


Z fraszek Kochanowaciego. 


Na starą. 


Terarhvi ze mną siedywać alg chcrałą, 
kiedyś nieboyo! p: bie padsiarzala, 

laj pukój, prze Bóg! aama baczysz snadn'< 
że nic po cieroiu, ki.dy róza spadnie, 


Z ulotak Krasickiega 


Zgoda i bitwa. 
Wdzięczniejszu zgody, niż bitew postać, 
Lepiej się upić, niż w leb kulą uostać 
z konceptów Węglernk aga. 

Epigram na pomnik Sobieskiego 


Su tynięcy kosatr wai, jabym miljon loty 
By Stanislaw skamieniki, a jan trzeci Ory 


Z fraszek Fr. Morawatiego 


Na doktora. 
Chcąc el grzechu oszczędzić, twych leki 
nie piję 
Lepiej, że mnie choroba, mił doktó: zabije 


s: 2 
— Nieszce śliwa jestem, ba nie man 
dzieci — okaizsła się młoda mężatka przeć 
uwują 201 jomą 
A uiamusia pani, czy lakża nie mial 
drieci? — xapytje tamta. 


— Tylko mnie waćpanna nia zjedz = 
rzek? do poziewającej panienki pewien je 
gdy obuje się znajdowali na muj 

h 


Nia bój się waćpan- odpowiedziela — 
bo ja jestem żydówka, a main n.e wazystki 
jeść wolno, 


Literatowi 
Taka to bywa zapiata 
Niejednego bterata 
Pu Amierci wazyscz mu kadzą, 
A za życia jeńć nie uedzą. 


1 ruha Rydawnictego. 


Nakładem Hibijoteki Dzieł Wy 
borowych ukazał się tom pietwszy pu 
wiesci wiaceutega Blaśce Ibaneza p. t 
„Czterech jeżdzców Apokalpy". — Jes 
to jedna z niewielu dziś powieści, które 
uzyskuią potężny rozgłos. Przetlumacze: 
na ja na wszystkia niemał języki I wy 
świetana na jednej | drugiej półkuli, 

Powiesć puwyzszą widzieliśmy nie- 
dawno wyswietlana. w kinuch amen 


„ca rządź m 


MIGAWKI. 


„Sprzątanie” Wielkanocne. 


Do wielu plag egipskich Mojżesz 
zapomniał dodać jednej ! pewole naj- 
oLrutpie;szej. Trzeba oyto namówić 
wszystkie nadotne Egpipcjenki, ahy 
urządz ły „wielkie sprzątanie" przed 
świąteczne (Glyby bialeg owy za pod 
szepiem Izraelitów chwycily ZA trze- 
paczki, gdyby zaczęły nuni tłuc w 
poduszki, materace, pierzyny i niby 
przez nieuwagę w szwędzjące się gło- 
wy męż wskie, gdyby poczęły piec 
ciastka baby, babki : babeczki, wę. 
dzić szynki gotować kiełbasy. zmy: 
wać okoa, malować podlogi, Ścier.ć 
burze dwad»icsola cztery Fazy na do: 
be, przewraca wszystkie %pr>ety, us 
stawiać je I znowu przew! icać, za- 
wieszać firen, wówczas Eęipcjanie 
ma czele z lnrannem na klę: zkach hla 
galiby Malżesza i jego wspólniemień- 
ców, aby nutyrhmiast, bez zwioki o- 
puścili dolinę Nilu, 

Sprzątania bowiem lest jedna z 
nsjwiększycvh I najbardziej daknerh 
mych pleg ludzkości Wyasiarczy wl 
ko spojrzeć na Lolaterkę dnia, aby 
dreszcz z rrzy 1 
przeszedł meż: 
od czubka 
odciaka na 
nog! 

Na głrwie Jakat  chnetla 
ręcznk zr iązuny nihy torban 
ręcznika sterczą, ludząc dokoła zro 
zumieły przestrach, „a w ręku ogrom 
na... trzepaczku*, 

Rzecz dzieje się w Wielkim Ty 
godniu. Tydzien ów jest satetnie wiel: 
ki, między Innemi i dlatego, że to 
właśnie w 'zaaie jega pacewania od 
bywa się wielkie sprzątanie, czasem 
wielkie prunie i wielkie „rzygotowa 
nia Awizteczne 

O mężawie, posiadający małżon 
ki, zawiąsu ace na ów tydzień tajny 
i podstęj ny pakt z Kasami, Marvnia 
mii Jonam! O mę>?owie, których 
2any mają na głowie rogi z ręczoi 
ków | trzapaczki w pulchnych rącz- 
kach! Pójdźcie tu do muel Żejdźmy 
się wszyscy bez wseledu na wiek, 
stan i wysolońć pensj | Wszvacv bez 
różnicy zapatuywań politycznych: i wy 
2 dziesiatki", i wy z „dwójki” | „sió- 
d+mki*, pie wviączając nawet zwo 
łenników p. Przvbylatiega Poójdźnio 
i wielkim glosem skarpmy się na 
naszą wielką krzywdę. 

Oto jesteśmy bezdomni, choć cl- 
si | pokoinego serca, Wszelaka Ma- 
rysia z trzepuczką w ręku, każda jó- 
zia ze szczotką do zmywania większe 
ma znaczenie przeł świętimi, niz my, 
awiatem | kaodydujemv 
do Rady Miejskiej. 

Warystko wywrócone do góry 
nogami, Niczego nie pozostawiono na 
wiaściwem mie's'u 

— Preepraszum — mówisz do żo- 
ny cichutku I grzecznintka, rumiemiąc 
się, jak przetwybarczy #tsz „dwc 
ki — czy nie wiesz piızypadkiem 
gdzie się podziała mosa fajka? — 

— No, wiecie państwo| On teraz 
z fajką wyjeżdźeł Widzisz przecież, 
cziowieku, Że Mewy tyje pracy, a un 
o lujce man 

Oiauw:sz się ostrożnie od roz- 
gniewanej pulowicy I juk możeaz naj 
uprzejsiiej szeptelu pytasz się Mary: 
mi, gdzie lajka 

— A oo ja wiem. Ni mam czusu 
Pani mi kazala drożdży kupić. 
Fajka gdzieś utongja, 
mien w wozie. 

Nie wairo ci nigdzie vsjsść, ani 
stanąć, ani położyć się, am kucnąć, 
ani oprzeć Zaledwie oddychać ci po 
zwolą. Stałes się jakimś zbytecznem, 
gorzej, zow-tsającym Spizętem, któ: 
Ty się noimaluie na strych wynosi na 
uciechę szuzurów 1 myszy. Czujeaz 
nagle sauja ogromną nicość, Czujesz, 
że nikomu nu swiecie nie jestes pa- 
trzehny I wówczes hudzi sie w tobie 
myśl o samobójstwie. 

tej zyryzocie 1 pabańbieniu, 
z goryczą w sercu I ze skradzionemi 
żenie pienięilzn w portialu kierujesz 
ciężkie kroki w stronę restauracji 
gdzie przy kieliszku „Zoakomitaj” w 
gronie lubych przyjacól rozwodziaz 


się nad zwą smutną dolg Frzedświą- 
ieczną, 


nego 
diys nv do DajmuiejSzego 
Weikin pocu u lewej 


jak ka- 


ISY= i — eth 
— an 


Niech w tej ciężkiej dla nas go- 
drinie. kledy się włóczymy po uli-ach 
miasta, jak kundle niezarejestrowane 
w Magistracie, niech w tym dniu za 
niku naszej władzy mężowskiej ade] 
dą precz wszelkie animozje, nech 
zamiłkną awary paityjne l urazy o3a- 


Bri Wykorari li Mi 


Obywatele miasta 


ZhUża ste temin skladania Hst z kan- 
dydmtami do Radv Wiejskiej w Dabrowie, 
Jest la chwila nie mniej ważmm od 
samego dnia wvhorów. 

Ona zadecyduje | pokaże cay Sno- 
lerzęńs'wo palakie w Dąbrowie iesi na 
leżvcie skonsolidowane I czv ma sing 
wolę ahy wać gospodarke w swoje TR- 
ce ` oddać Zarzad masta do rak ludzi 
śmiatlych | nezciwych, ludzi dbajacvch O 
potrzeby wszystkich mits kańców i prze- 
jetych troska o dobro I roskwit nnasta, 
cz% tuż przez swa wernofé, brak wol 
i warthelsiwo jednostek Dabrowa pozo- 
g'awi uospodarkę miejska w dotvchcza 
sowych rekach, lub co gorsze pozwoll 
ooanowzć rzady w mieście żywiołum 
wywrulowym popierany prŁeż KOmuNI» 
slów : że współudziałećm żydów „przy 
pracy“. 

Obyw:tee od was ln iu% dzisiaj za- 
leży, nie pozwólcie się kusé wkacikiega 
rodzaju szantarzóm, ludzom © ch rej 
ambei | piikin umyśle, którzy dia cë- 
łów osobistych mwb ukrytych widoków 
paltvwinych przekunywu,ą was O potrie- 
bie odrebnych Inst używa ĝe du tega naj- 
tóżnorodnejszych kłamstw i insynuacji, 
Oh:waiele, nie werzcie im 1 wye 
teżcie siły, ażeby uniemożliwić t: waf" 
cholskie poczynania 

w Dabrowe powinna być tylko jede 
ia Msia, lisia Zjeanyczema Naroduwo= 
Giospouarczegn! 


Lisia apolityczna, wekół której sku 
piiy się wseystkie Ufyduizacje, mające 
1edynie dobro 1 rozwój Mastana celu! L sta, 
na kiore; mogą znaleźć miejsca pised= 
stawiciele wszystkich klas i zawodów! 

Poza tą listą pozostaje meisce tyl- 
ko dla tat me olskich lub list Klaad» 
wych, ukrywających za sobą Żywioly wy- 


Niezwykły projekt 


Amerykański tygodnik,wychodzą- 
cy w New Yorku „Science and Inven- 
tion" zamieszcza ciekawy | oryginal- 
ny projekt inżyniera Edwina F. Lin- 
dora nowej kolei napowietrznej. 
Wielkie miasta Stanów Ameryki 
Północnej New York, Chicaga zbudo- 
wały uż koleje napowietrzne, nie ma 
Mice nic wspólnego z koleją podzie. 
mną. Napawietrzne koleje t. zw. w 
Siauach Zjeanoczonych „Ei-vatad" 
wykonaniem swym jednakze nie ad- 
powiadają już wymaganiom techniki 
| estetyk: technicznie konstrukcja o. 
becnych „El vatad* jest zbyt przytła- 
czaląca i cięzka, a pod wzylędem 
estetycznym zamiast upiększać wo- 
bec nagromadzenia wielkiej ilości dru- 
tów, szpeci miasto, Projekt iażyniera 
Edwins F luodera oparty jest na 
natatnich zdohyczach techniki w dzie- 
dzinie kalejnictwa napowietrznego, a 
pod względem estecznym może stić 
się czynulkiem dekoracyjaym miasta; 
w zarysach jest następujący: Paciąg 
kolei napawieśrzej sklada się w dwóch 
bardzo dlugich (250 — 300 metrów) 
równoległych wagonów., Dachy wa- 
gonów polączone są wiązaniem z be- 
lek żelaznych, tworzących „poroulont* 
czyli pomost ruchomy. 

Pamost ruchomy, mając z oby- 
dwu strun koła, biegnie po szynach 
kablach znajdujących mię wzdłnż wiel 
kich domów. 

Szyny kable oparte są na krok 
sztynacn, ujętych w formę artystycz- 
nych gzymsow dostosowanych do 
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biste. Albowiem pow'adam wam w 
nieszczęściu wszyscy równi jestsńmy 
] tylko złączeni wezłami wspól: 
nej doli jakoś mnże łatwiej doczeka- 
my się końca „sprzątani:*. 
K Crk, 


y Miti u Burowie. 


wrotowe luh wrogłe państwa I narodowi. 

Wszelkie inne list" choćbv nesily 
niewinne nazwy „demokratycznych“, „bez- 
Dariyintch * niezależnych luh i p. są 
zwiazane jakiemiś tainemi néni z no: 
przednemi a w każdym razie ich spra- 
wie suża i przy „rzadach” w mieście 
będą stanowić z niemi zgodny I harmo. 
nijny zegnół 

Zatem róki czas. ohywztele utemoe- 
rutcie wvgórow*ne amb'cie ró nych nro. 
wodyrów „opostępu*, „demokrat czności” 
| uspo uicie warcholstwo klus we we 
których ewiążków zawodowych! 

Rzeczywiste potrzeby różnych warstw 
| ugragów»ń mo a znaleźć wyraz we 
wspólne! liscie Ziednoczenia Narudowos 
(jusoo1r.zego, klórą wszyscy Obywatele 
Polacy popie rać winni. 


Wielorakie listy polskie prowadzą 
do rozbicia głosów | w rezuliace do u- 
Iraty mandalów kostiem powiększenia 
mandatów żydowskich 1 socjalistycznych! 


A w skutkach tej bierności mamy: 
w Dąbrowie 30 pre raduych żyduw 
skich przy 8 oroe ludności żydowskiej, 
— mamy ludzi w rządzie mlasia, któ 
rych gospodarwę odczuwamy na wlasnej 
skórce. orecz więc 2 watcnolstwem, kla- 
suweścią i eporemem! 

H sem wszysikich obywateli po 
winno yć pree4 dobro miasa dia dos 
bra 1 roewoju całego pańsiwa | narodul 

Niech żyje jedna palsza lista apoli- 
1yczna | gespuda! -- hgla Zjednocze: 
mia Narodowo -liospodarczego! 


Komitet Wyborczy 
Zjednoczenia Narod, Gospod. 
w Uąvrowie Gormczej. 


Że świata. 


kolei napowietrznej. 


strukcją  żelazo-betonową  wlelkici 
drapaczy nieba. Prajektodawca utrzy: 
muje, i? wobec długości tego wiszą 
cego „most pociagu“ będzie mógł on 
przebiegać krzyżowanie się ulic bez 
potrzeby przedłużenia szyn ponad 
skrzyżowaniami: (koła przednie i tyl 
ne „fiost-pociągu*" w obliczonej ilo- 
ści opierać się będą na stynach. 
Przyp. Redakcji.) 

W wewnątrz każdego narożnego 
drapacza mieba mieścić się będzie 
stacja, stają się one w ten sposób 
niewidoczne i nietamujące w niczem 
ruchu ulicznego. Schody ruchome 
uprzystępniać mają dostęp na odpo- 
wiednią wysokość kolei napowietrznej. 

Umoźliwienie mijania się pocią- 
gów inżynier Lindor osiagnął przez 
zastosowanie w swym projekcie róź- 
nych poziomów dla pociągów dĄżą- 
cych w obydwu kierunkach. Aby pa- 
sażer mógł wysiąść ze atrony naj- 
bardziej mu dogodnej, śradek dwu 
równoległych wagonów połączony jest 
małym mostkiem żelaznym. Kab.na 
motorniczego zaprojektowana jeat w 
śradku „glowy“ pomostu ruchomeg: 
i na poziomie nieca wyższym niź po- 
nom wsgonów. 

Ciekawy ten projekt wymaga je 
dnak dość trudnych a niezbędnych w 
praktyce warunków: ulice krzyżować 
się muszą pod kątem ściśla prostym, 
hoja reguiacyjna domów winna Dyt 
najdokładniej przestrzaeganą. Autor 
projektu”nie objaśnia rownież. w jaki 
sposób skręcać będą te „most-pocią 


~ 


E 


Nasuwa aig jeszcze wiele pytań tech- 
nicznych, na które projektodawca nie 
odpowiada. M żiwa, iż jest to z gów 
ry uplanowane milczenie. Jednakże 
wobec rozraatu miast uineryksńscich, 
które, mówiąc nawiasem, zabudowane 
są pizewaźnie w prawidłowe prosta” 
kąty — prasa techniczna z zalntera- 
sowaniemm omawia śini-ły projekt inż. 
Lindera, wyrażając przekonanie, ze 
koszty nie mogą atanawić przeszkod 
w zrealizowaniu projektu gdyż mia- 
ata nie mogą apanswać, roanącega 
wciąż zuchu na ziemi i pad ziemią. 


Inż B ski. 


Orvola Ina podobizna. 


Znanv francuski malarz. Berger, wras 
cając późną nocą do domu. został napa- 
dnięty orzez uzbrojonych bandvtów «16- 
rev "o dokonaniu rahunku poranih go 
cieżko. Policja znalazła nieszczęśliwego 
malarza w stanie konaiacym, a mie mo- 
gac od niego dowiedeieć się hl ższych 
wskazówek o zbrodn arzach, padala mu 
papier | ołówek, na którym malarz w 
Ciąuu kiiku minut rzucił szkic glowy 
zbrodniarza, którego podobizną znaiezia- 


ra w albumie pizesiępców. Beryer pa | 


przewiezieniu do szpitala mort. Polcja 
rozpoczęla energiczne poszukiwania 2a 
mordercą, kt.ry w tax miezwykły sposób 
zosia! zdemaskowany, 


Liczba bezrobotn”ch w Rosii. 


Według ostatnich PE urzę: 
dowych, zebranych przez komisurjat 
pracy, liczba bezrobotnych w Roaji 
sowieckiej na pierwszego kwietnia 
r. b wynoajła 1,470,00). Liczba baze 
rohotnych zwię mę atala wobec 
napływu do misst ludności wiejskiej, 
poszukującej zarobku, Komisar|a% 
pracy w swem aprawozdania zazna« 
cza, że przy ohecnym stania rolnic= 
twa nie można liczyć na to, aby wię: 
ksza liczba bezróbotnech znalazła 
zajęcie sezonowe na roli. 


Wariat z jajkiem. 


W Bergamo pewien szewc zalołył 
się, że skoczy 4 wysokości 30 metrów a 
ja kiem w ręxu I że jajko się mie st ucze, 
Ani jemu, an! jajku nie się stala i aze wc 
wygratby zakład, gdyby w tej chwili aia. 
zjawia się poncja z dwoma lekarzami, 
którzy skoczka odsłtawiłi do dumu obąs 
kunych. Wiadze miejskie bowiem hyły 
adania, że cziowiek przy zdrowych zmy” 
sach nie uczyni takiego zakiadu, 


Trad choroba alaczalna. 


Dzienniki amerykańskie przynoszą 
obszerne, a przytem niezwykle seasacy|- 
ne donies'enie, że amerykańscim leka: 
rom, Oruynującym w szpitalu marynarskim 
w Caiv lie w stame Lutsiana, udalo się w 
4 ch wypadkach wyleczyć chorych z trąs 
du zupelnie, tak, że nie przedsiawiatą ort 
luż niebezpieczeństwa dla otoczenia No: 
wy sposób leczenia tej najstraszniejsze 
ze wszystkich chorób, którą od wielu tya 
sięcy łat uwazano za nieuleczalną pole 
ga wedle doniesienia gencrainego leka: 
tea maryuarki amerykańssie, dra Hugh 
S. Comming'a, na kombinacji zastrzy” 
knięć pewn ch prenaratów, ofaz oaświe 
ań ptomeniami Rueatąena I ultrafiole: 
iwwymi, W len sposób leczeni chorzy 
zanim opuszczą szpital, poddawani są dal= 
szym surowym próbom. Preez rok caty 


bada się ich baxteriologiczmie, a dopiero 


na podsiawie świadectwa letzeaią, wy” 
stawionego przes trecn lekarzy trądu, 
mogą opuścić szpital. 


Gdzie sią znajdnie raj małżeński? 


Miasto x:lles w Belgii, obchodulio 
w fych dniach rzadką uroczystość, Wiel- 
ka sala w malym ratuszu zostala przy» 
brana w festony i girlandy, p burmistrz 
wdz'ał odświętny m ndur 1 kapelusz z 


pióropuszem. a orkiestra miejska zagraja 


matsza weselnego. 

Na salę wsroczyło us'emnaście par 
małżeńskich. odchodzących ziote wesele. 
Za niemi posiępował orszak dzieci, wit- 
ków I prawnuków w liczbie 03 osób. 

Nartarszy malżonek liczył 83 lata, 
majmiodsza małżonka 67 lat W tej hica- 
bie Byl jedeu piufesur jeden muLyk, 
pięciu rentjerów. reszta zaś same sadla 
robotnicze. Razem apędeuv one 900 lat 
w armie małżenskiem. Uroczystość w 
Ix:leg, jak twierdzi pewien ziośliwy pal 
uuwodzi tylk), że da wszysiiegu Man 


mr". 
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Zgon świadka tragedii w Meveriiagu, 

WARSZAWA, 104. (Tel. wł). 
W mieja Kościejowie (Cze 
chosłowacja) zmarł niejaki Czernu 
sek józef, który znajdował się w ówi- 
cie arcyksięcia Rudolfa i był świade 
kiem tragedji w Meyerlingu. 

Rząd austrjacki kazał mu milczeć. 
Czernusek przed śmiercią wręczył 
swej rodzinie papiery, w których 
znajduje się opis tego wypadku. 

Wspomnienia te mają być opu- 


ISKRA — schała 11 kwietnia 167% pku. 


stp 


Janina Ostałowska 


urzędniczka Głównej Komendy Policji Pań,twowej w Katowicach 
w wieku lat 26 zmarla po tragicznym wypadku w Sosnowcu, 
w piątek 10 kwietnia. opatrzona św. Sakramentami. 


Na pogrzeb, który odbędzie się w poniedziałek 13 kwietnia o g. 4 
popol. ze szpitala na Pogoni, przy ui. Rudnej, zaprestałą iroskani: 


= ma 


„H imburger Fre mdenblatt" stwier 
dza dalej. że prapozycje niemieckie 
doprawadziły do tago, iż Anglja zgo- 
dziła się na rew zję granic wachad- 
nich Niemiec. Rzucana przy tej oka- 
z|} myśl rewizji traktatu wersalskiego 
nie tylko nie spotkała się z oporem, 
ale znalazłu pewne uznanie w niektó- 
rych kołach opiaji publicznej. W dal- 
szym ciągu swych wynurzeń „Hamb. 
Fremdenblatt" pisze: „Jakkolwiek 
propozycje gwarancyjne zrzekają się 


blikowane w 30 lat po śmierci Czer 


nuska. 
Także poczytność... 
MINSK, 104. (Tel. wi). Fiame 


komunistyczne „Młot* skarży się, że 
w okręgu mińskim idee komuaistyc: 
ne przyjmują się bardzo słabo. 

W astatnich 4 ch miesiącach nie 
hyła ani jednego zebrania robotn:kiwe 
Polaków. 

O slabym popycie na strawę du- 
chową sowiecką świadczy jakt, 2e 


BERLIN, 10-4. (Tei. wł.) Pro- 
wokacyjua kandydatura H ndenburga, 
wyaunięta przez blok prawicowy — 
zdaje stę być nowym manewrem na- 
cjonalistów pruskich, którzy w nie- 
znanych jeszcze celachwysunęlina czoło 


„Młot* posiada zaledwie 17 prenu- | życia politycznego Niemiec — osobę 
meratorów. murszałko, y 
Dzisiejsze opinje prasy świadczą 
1 > bowiem o pewnym zamęcie i chao- 
Baza lotnicza w Fucku. sie, jaki powstał własne wskutek 
WARSZAWA, (Vars) Jak się| zdecydowanego i otwartego wysunię 
dowiadujemy, w najbliższym czasie | cia kandyiłatury Hindenburga. 


ostanie wybudowany wie!kt part ios 
tmiczy w Pucku. Pori ten będzi" po- 
siadał duże znaczenie dla rozwoju 
lotnictwa cywilno handlowegn. zatrzy- 
mywać się w nim bowiem bedą stat- 
ki powietrzne kursujące na linj: Lon» 
dyo: ea rOEERE Bukareszt: \n 
gora zeczony port lotniczy bedare 
wię mieścił opodal dotychszunawego 
portu wojennego w kierunku północ 
nym od miasta. 


Bawarska partja włoścjańska 0 
złosiła dziś komunikat, w którym 
stwierdza, 20 wobec kandydstury 
Hindenburga nie znjęła jeszcze kon: 
kcietnego uianowiaka i opublikowanie 
tej wiadomości uważa za przed 
wczesne. 

Również Bawarska partja ludowa 
i patja hanowerska nie zajęły do- 
tychczas oficjalnego atanowiska w 
tej sprawie. 


Matka, siostry, bra: 


kandydatura Nindonturga marewrom noltjtzojn. 


odzyskania Alzacji i Lotaryngji w 
drodze zbrojnego zatargu — to jed- 
nak nie zawierają zreczenia się okrę- 
gów Malmedy i Eucen. Granice 
wschodnie Niemiec nie gą jeszcze 
ostatecznie ustalone, 


bratowe i szwagier. 


Ukształtowanie się ich w znacz. 
nej mierze zależy od Rosji," t |. czy 
Rosja z obecnych awych granic bę- 
dzie zadowolana i czy nie podda re- 
wizji swych granic z Połaką i pań- 
stwami bahyckiemi, W tym ostatnim 
wypadku nowa wojna lub raczej kon- 
ferencia międzycaródowa rozatrzyg- 
mie o losach taj części Europy. 


Tyle wynurzeń „HamburgerFrem- 
denblattu*. 

-stto znamienny głos. który wi- 
nien być dzwonem, b jącym na trwo- 
ge i słyszanym nietyłko przez naj- 
bliższych sąsiadów Niem ec, ala i wi- 
men dotrzeć tam, gdzie glos jego 
brany jest dotychczas za dzwonek e- 
waogielhcznego baranka. 


Z tego wynika, że blok prawica* 
wy naduzył poprostu w swej publi: 
kacji nazwy tych suonnictw i nim 
one zdołały uatosunkawać się da wy- 
tworzonej sytuacji politycznej, agła- 
sił otwarcie poparcie kandydatury 
Hindenburga przez te włańnie stron 
nitwa. 

Nieco specyficznego światła rzu- 
ca natę ciemną grę artykuł wstępny, 
zamieszczony w dzisiejszym „Ham- 
burger Fremdenblatcie", organ e zbli 
łonym do niemieckiego urzędu spr 
zagranicznych, W artykule tym stwier. 
dzoua jasio, że miernieckie propozy- 
cłe gwarancy yine mialy na celu nie 
dobrą wolę Niemiec, lecz były spryt- 
aym manewrem dyplomatycznym 
który umożliwił Niemcom rozbicie, 
ałapsu antyniem,eckiego. 

„Uypłomacja niemiecza — pisze 
WE rewdenolatt“ el ten caikawicie 
osiągnęła. Ententac,zrodzana w roku 
191: —zmarła w r. 19255, 


Półolicjalny organ niemiecki bez 
żadnych oslonsk, bez żonady— stawia 
uprawę jasno i prosto 

Dziś już możaa, skora enten- 
ta zrodzona w raku 1914 — zmarła w 
1925 roku“. 


Hurtowy Skład płaszczy gumowych, wiedeńskich i niemisekich 


wejście z ulicy Słowackiego 20, l-sze p. 


z 


OSTRZEŻENIE. 


Podajemy do ogólnej wiadomusci, że znanej dobroci ZAŁ 
naszej najstarszej ALA fabryki wódox 4 
maja mic wspólnego z drogie w.robam ecdoza 
sprzedaje hurtownia Zakia MyStow, ŁO 
śnowcu, ul, Solueskiego nr 8 


pa ców EJ POSMYSIENIJ 


W SOSNOWCU, UL. WIEJSAA NK. 8, 
fhjcie tamie 1 dobre, a zdrowe w hyglu | 


Na atladzie koniak: i 
wych i azgranicznych 


OKA AL 


105%; 


NWICZA 
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likiery najbrzec mi 
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Poszakujemy Sialc 


NA NASZE PRZELKSGT MĄCZNE 


i prosimy w razie zapotrrebowacjia u zas: 


! 
| „PRZECHOWG" KG i 


Ą Przechowo per Swiacie 


zgołęcie ofert. 


Taraki | 


IN Pomorze. 


Ncxosél 


Przedsiębiorstwo bucowlane 
poleca sią szan. H.1. Hubucziości uo wynelunia - 
dzaju tanich budowli, oraz aporaądzenia piojeksuś, piegów 

i aGsztorysaw, 

Jako zaprzyalężony rzeczuzuawia przeprowadza rón aara- 
cowania budyaaow w celach posperrowyen | aduwe s CA 

Dostarczam również bardzo aubr 


m 


| 


tegle maszynową, 
Polechjąc się łaskawym względom, kreśię się z puważaniziu 
ALOJZY GOLASOWSKI, Areuitekt i Hudowniczy, 
wasciciei ceg.eih parowej 


2226 Mysłowice, ul. krakowska I2, tereion Nr, 44 


Bi |_| zwy 


w największym wyborze po najniższych cenach. 


KATOWICE, ulica 3-g0 maja Nr. 25 i. 


ustne: d) gara ga 751 
„ eaa pg 1524. 


z gwarancją na 2 lata 
Reprezentant na Polskę 

L. Retman, lawie. 
Skrzynka pocztuwa b8 
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BORNSZTAJN. 


ia 


Kivcie dachów blachą, papą ł da- 
chówką oraz wszelkie azdobne ro- 


boty  blucharska - ornamentacyjno- 
budowlane wykonywa jedyny 
w Zagłębiu 


Zaklad Blatharska: Nachzniczmy 


B. PEŁKA 


Sosnowiec. ml. Długa Nr. 22. 


GAR TE i 


Rownii 


zon wioseny w wiełki wybor towa- 


w PA ul. 3-g0 Maja 16 

rów tanich i pierwszorzędnych jakości. l 

Jedyny polsk! skład dodatków krawieckich. 
Ceny konkurencyjne, 


Zastał zaopatrzony na nadenodzacy Se- 
obs.uga Szybka i staranna, ji 
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Państwowy Zakład Zdrojowy w Ciechocinku czynny od 1 maja do 31 pażdziernika, 


Wody Ciechotińskie (salapka) są Siosowane z pożytkiem: w zołzach, gośćcu stawowym i mięśniowym, wadliwej przem'an'e materji (dna, otyłość, cukrzyca) 


cierpien'nch kobiecych. nerwowych, w przewiekłvch zanaleniach kości, oko»tiej stawów | tkanki padskóinej chorobach serca | naczyń, chrocicznych chorobach skór- 


mych b przewiewivch «alarach woryego odcinka dróg eddechowych, 
Zaktad powada 12 żtóde: z roma lą zawariością sol: od 


budynkach wvoswane s3 kąpiele; solonkuwe, borowinowe (błotne), 

walnia (nhalacia) 1 łeznia, Dogodny dojazd koleia i statkiem parowych Wodociąy, oświeienie elestryczne, wapaaiałe parki, las sosnowy. Da wynajęcia 3.500 pokol; 
Seiteg dobrze urzadzonych pensjonatów; notet o 100 numerach, restauracje, kawiarnie, 

Pierwszurzęana utxie-tta symtuułcenu Teatr, kino, spacery | wycieczai piesze w okolice i koleją do Torunia, Poznania, Bydgoszczy. 45 lekarzy zdrojowych, 

l elegret Telefon. Fije banków. 

w 10 klg, woreczkach i ług w litrowych hutelnach, oraa gazowana Ciech cińska Bolanna ze żeodel Nr. 12 — 1/4, Ne 10 1a 1 Nr. 8— 1/,2/,. r 

Bliższych Informacji udziela zakład zdrojowy i komisja zdrojowa w Ciechocinku. 


dentyści, masazyści. Dwie apiek'. Kościół. Puczta 


cc 


Powodzenie i popularnoś 


Od 1 go kwietnia otrzymują wszyscy ksiażki w całkowitej płócienne| oprawie 


„Bibljoieka Groszowa” Wandego, po 95 groszy tom, 18 "dza e ee sa w anaana ao dotego ak, aska 


Zamówienia na pojedyncze egz. 


Wszystkim Sz. Klijentom, prenumeratorom i czytelnikom Wesołych świąt! 


Id — 


UMOWE NLOWAEATCM NOKII 
SKOŁOLEKK wszy, JAItanse» preparat do hwana da. 
+ 0 oanowych, hlanzanych, cementowych i gontowych, 
UWAGA: Używa się bez podgrzewiwa absolulme nie $cieka |ednakrotae 
gamalowame wystarczy nn kilka lat SMOŁOLTUM KOL JROWE do 
malowania łacnuw uraz Ju celow Iechalezu - przem tstowgun t budowla” 
nych, — JAGO - KON ERWATOR rreparat szybloschnicy, zubozn'ecai ąc; 
zelnzn od rdrewieq a, 

Prossekty, nblaśmienia, tery, kosztorvay wysyla się na Żądanie 

| IAS Gana, b acha, dechów ia lub gontem, tylko JI 
Śmaryjt e WAHI gajadazyw” nsl:onieczn esaya reparate SAUE ILEUM 
a unikniec e «osziów pudawnega maluw nia i kanserwacji na długi sereg iat 


T-wo Zskłądów Przemysłowych „I AGO“ w Warszawie 


WYŁĄCZNĄ SPRZEDAŻ oawiezylńny p Mie-zysławow! Rvdzewskiemu 
w Częstochowie, ul Alea Nr. 31, nn Okrcm Drzemisuwu: Cząsiocnowski, 
Zagłęb:e Dą.r.wskie, siąsk Giray, 


Województwy Kieleckie i udryg prze 
mysuiwy Białostocki, 2306 


= — WAW UN S sry EEI Spi RAMBO — — 


Bratnia Pomoc uczniów Szkoły Górn'czej i Hute 
niczej składa serdeczne podzięsowanie W. Panu Wa- 
cławowi Mieszalskiemu za +f arawanie jej 500 zeszytów. 


PODZIĘKOWANIE. | 
Í 
ZARZĄD. | 


ZDROJOWISKA KRZESZOWICE | 


KOŁO KRAKOWA , 
Zaklad tąpleil iarczarych. Wsknzania: KFUMATYZM, ARTRETYZM. 
choroby hublece, zatrucia. pOrażenin, nerwobóle. Choroby skóry, 
a Oskrzeli, skrofuły, pióch.ienie kości, 

CIURUBY NEkwuWwt. 

Stacja kolejowa oddalona © irzy minuty od Zakładu. Poczte, 
graf | tech m na mie'scu CENY bardzo umiarkowzne. Poký! u 
łóżku w pierwszym uezonie £ zł, na dobę, o dwu lóżwach 3 zł, Cału- 
OzithŃ: utzymane |p ęc razy dziennie, ukoło 5 zi. Cena iednej kapeli 
okułu 2 zł. zateżne cd klasy, Dla urzędników państwuwych, ni uczycial- 
stwa | wujsna znatzne zn żki. Prasana Jekaiże buepsainie. 

koiaczen.z kolejuwe bardzo Goguunc, 12 puclagów dziennie z Kra- 
kowa | z Duaretemi. 

Zaad wary od 1 maja do 10 października. W l-ym i IH-im s¢- 
zonie ceny umżone. 


mew sena di Zarządu Zdrojowego w Krzeszowicach. ZARZĄD. 
Pad EB "Ad SAY „dad wc RAIN 


tele 
Ieunem 


w arektórvch cierpieniach ż>lą kowo-kiszkow ych i wielu innych. 
1,% do 6 proc. Źródło Nr 8 do picia zawiera 1 28 |jednosteu emenancji radowel. W 4 obszernych 
uklady karlsbadzkie, kwasuwęułowe (gazowej, świetlne, elekiryczne, zanlegi wodoleczaicze, wzie- 


D«m rzolacsjay, kamera dazyntekcyjna, Na żądanie wysvla się salam Ciechociński 


23422 


Biblioteki Dzieł Wyborowych pozwala na 
staie udoskonałanie tego wydawnictwa. 


j 
f 
i Prenumeratę z Sosnowca i okolic przyjmuje „WYGODA“. | 


„Wygoda“, 


ans 


o] 


Przewsższala wszystkie zagraniczne wyroby | 


Í LIKIERY — KONIAKI — WYPAŁANKI — WODKI F 


| B. KASPROWICZA w GNIEZNIE | 


LIKIERY: REFECTORIUM BANANE OLYMP | 
52 BEATRIX PRECJOZA CURACAO START A 
ZAGŁOBA DAKTYLOWE CURACAO du PREFECT 


Gis 


"W 


jABINKA KRYSTAL GAVOTTE BOJAR CRYSTAL 


SOPLICA POLSKI KONIAK 5 GWIAZD 
CZARDASZ-SLIWOWICA BACHMATF 3 KLASZTORY ) 
STARNIAK g POLSKI KONIAK 3,GWIAZDY 
! — 
OBAE oae Mapki | RTW) =m 
epn 002 zaa GOA cso BO > emama ti 
S$migusówki, Zarzad Sieleckiego T-wa Pożyczkowa- 
__ Perfumy, ; gszezęunościowego w Sielcu—Siary Siec 
k= groby ko$rietyczie zawiadamia członków legoż Ū-wa, że w medzielę 19425. r. d 
po w lokalu naraf1 stary Sielec odbędzie się 4 
z galer » s w d 
3 tern 1 | Ogle obranie (ZonkóW Towarzystwa 
= irygjtrs.E) o godz. I po poiudniu w pierwszym terminie z następującym | 
POLECĄ porzadkiem dziennym: | 


1) Zagsjenie zebrania i wybory przewodniczącego 

2) Odczytanie protobulu ostatniego Ogólnego zeurania 

3) Sprawoadap e z działalności lwa 

4) Wybory nowych wiadz Twa 

3) Wolne wnioski. 

W razie mieprzybycia dretatecznej ilcici cźlonków w pier- 
ważym terminie, zeDianie oabędzie sę tegoz dnia ) W Lymmże lo- 
kalu o goaz 3 po pal w drugim terminie | będzie prawcmocna 
bes wauleuu na ilwść pizybysych całunków. r 

ZARZĄD, 


PO CENACH FABRYCZNYCH 


„Universal” 


$u8n0WieC, Warszawska 18. 


(dom Bmdeia, s.lep w podwórtu). 


Kydła tnalettue | da prania, 


2324-2 


12 


LIS R PĄ* — srhnłe 11 kwiałnia 1073 raku 


INEISZEETDZZZZETEZ: 


WIELE CIEKAWYCH NIESPODZIANEK | 


dla Czytelników „Iskry“ 


wysylamy z naszego skladu 


tychczas komplety otrz mujemy 


diedemnaście sztuk | 


mylaj 1 wep sl p 


Kampiet Nr. 1 dla panów, 


nia męskie we wszystkich ko- 
lorach, gładkie lub w elogan- 
ckie paseczki i krateczki. 

2) A metry płólna biateyo lub ze- 
tiru zagranicznego w paseczki 
na kaszuie 

9) 3 chusteczki do nosa białe lab 
kolatuwe, 

4) 3 pary 46 szluk) skarpetek cle 
ing i trwałych w noszenit 

5) Ò kolmierzyków białych piko- 
wych z sagr, piki 
1 kosztuje 1 50 zł.) 

Wszystko razem (17 sztuk towaru ) 

za 23 zł, io sama w wyższym 

gatunku 29 zł. 50 sr, i najwyższym 
gulunku 36 21.50 gr. 


Komplet dla pań: 
1) Materjał aa ticpancka damską 


(w skiene 


tylko dzięki wysyłaniu towarow piti 


na nadchodzące święta! 


gotowe komplety, do których 


oprócz wymienionych niżej przedmiotów, dodajemy w celu zare 
klamowania naszej firmy, wiele miespcdzianek. Za wysłane do- fl 


stale podziekowania | powtórne n 


zamówienia, z braku miejsca dodaiemy kilka 2 oich. 


wn a 23 tl 


nnns kóre meina: 


6) Materał na farttch. 


Wszystko razem ra 32 zl. 0 Sr. 
wyższego atunko 39 zł. 50 gr. | 
najwyższego gatunku 47 zł. 


Kompiet Ne. III mieszany 
(amiiliny): 


Materja? wełalany na całe ubra- 

nie męskie we wstystkich kolo- 

rach gładkie lib maseczki, 

2) Maleriał na elegancką damską 
anódmezkę. 

3) Materraa na elegancką bluzkę 

damskq jedwasńą w różnych 

kolorach 

3 mery płólna białego na parę 

hielzny. 

5) o chusteczek damskich białych, 

6) 6 cnustuczek du nusa męskich 

białych lub uofuruwych. 


n 


4) 


2318-2 


|SMmUPOSIE BD WIT W zzz | 


Nr 8: 


fiom Zrozam, że niema lepszej 


Stój!!! 


p.miątki dla bli szych i znajomych jak portret 


wykonany w Artystycznych Zakładach Portrefów 


H. PUMPIANSKIEGO. 


Z każdej sadesłanej fotogratji wykomywa si 


przesyla za zaliszoniem pocztowem: , 


Portret 24 x 30 (wartości 30 zł.) tylko 7.50. 


Zamówienia adresować listown e: 


H. Pumpiański, Warszawa, Leszno 22. 


( 


f 26.54.26 


ENITNEEEZZ a, S 


1 różnej garantwryi. 


Listowne zamowien'a tawag: 


zaw nas materiai: | 7) Koszula damska dsienas baty- l 
e welalany ca cale ubra |. tyslowa, wykwinine] "tobofy a Portret 30 x 40 (wartości 37 zł) tylko 9.50. 


pri: w zamisrte kupna wanny lob 
nasadówki kon ecznem iest orze- 
konst elę a ceaie | wykonaniu ta- 
kowych w Zakładzie Blacharskim B 
Petai, sosnowiec, «l. Druga nr. 22. 
2344 12 
Dabrowie w śródmieńciy, dom 
drewniany w ogrodzie, > ubita- 
er) wnlnc. zanudowania gugpodarcze, 


DRZEPISY WANIE MASZYNOWE. 


uumaczenia, podania nądowe i 


ZZOODODDZORSNNZI |) z ; nne, kuresoendencje różne, ogiusze- 
5 inana Józef Jaczkowski. Warszawa, Twarda 81. gag DE oiir saime ieie 
E a UWAGA!!! | BEKRTEETTZERKEE pmunta Ozaweckiego, - Sinun ATi 


W oelach oszc 


Nieqeiewicza, (dawniej Polna! 5, m. 4, 


p spódniczkę. T) I damska koszuła droma ba- iwialu elekte, 5 minut od dworca — 
| 2) Materjał jedwabny na eleran. | „j J)stowa z wstawkami Gd tania 90, Bprzedadia. Wiag, „lącra” 
cag bluzke w różnych kolorach | 5) 3 Pary skarnelek muskich ele- w Dąhrowle Górn. 
3) 3 metry piótna lub bałystu na zanecich wo wnaystkich kotor 
parę bielizny. Y) 3 pary pończoch damakich œe. za Zi. 
4) F'psry (6 stun) pończoch ele. |  panekiea we wseyatwicn tour. À POD kA Posady i prace. 
anckich w majmodnicjszych | Wszystko razem 49 zł. 50 gr, az p — 
Lolorach 4 eh | wyższym galunza SS l. 1 daje SM wysyłam po otrzymaala |stawnego i r | |AKTTECETTACE | 
8) 6 chusteczek do noża białych. wyższym 63 zł. 50 gr. || [psieenm TAEA o 
a pani 3 
ii 1) Materjal wełniany na całe obra m sady do iednegu lab dwol ga dzieci, 
Kilka premji bez>łatnie ll! se i a ae A EWA EY RECE 
HM męskie lub kostium uamski we wszystkich l lub z od W 
r Prócz oanaczonych w komirleracn mocy do katdego kompletu £ kel f mieiseu lub na wyjazd od saras. Win- 
if] dodajemy zupelnic beznłatae kika moeb,unych preedanytów dia każaci Clorach, gladkie lun w eleganckie paseczki domóść w adm. „iskry,  2311-1 
osoby | w każdym domu. Wysyła sę po otrzymaniu samow ona, Za- ką e 1 krąjeczki. m 200 zł. dam za wyrobienia mi po- | 
ji gatku nie porrzsba Płaci sig na poczcie przy Utrzymeniu nac aki, ZA upe fy sady, Mam 7 lat praktyki bro- | 
kowanie i przesyłkę od t—3 kompiciow doiicza aig 4 zrotżą i ke) 2) 3 metry płótna błalego lub zefiru w EE rowel, zaaiómuść pachaltecji. basaa. | 
REŻ RYZYKA! |ośii naar towar się nie podona, to przejmujemy pi paseczki na koszulę. we ołerty do adm „iskty* pod „Pil- 
towar z powrutem i zwracamy zapiaconą sumę. BEZ RYZYGAI i 5] | ny*. 245  * 
Listy adrós wać: r 3) 12 chusteczek do nosa, blate lub 
mmm 
Ál ii ka n a kolorowe. gi 
Rarsteyska Śnólka Włókemmecza, warszawa, nh. Jasa t. 20, Balat Z. N : Lokale 
, 4 4) 3 parv (6 sztuk) skarpetek I 3 pary f arona 44 Ovras 
Do Warazawekie] Spółki w War | ki utrzyinany w ostatniej pusyłce Ẹ A 6 sztuk á me 1 
zza An (OWA CM | Drin R- 1928 r, l (6 sztuk) puńczoch damskich, eleganckich I W qytgnworzonym  penniocacie 
ASTON Bee Szanowna Firmot. Spro M mocnych, we wszysieich modnych kolorach. EV] Wiolka Wieś=kel aa do wy- 
Ae Melte jak Aeae b 6 AdzająC przez tray lata towary, [R 310—1—1 najęcia puroja m eałudaleneem obti- 
dg = 1 R bylem adowulny, przeto f] EB = ga tem utizvmanlem, Zgłoszenia: ie 
3 y » nnirycniejsze nidesianie ` aka, Narutowicza 46, m, 4, Jul jo- 
h kacowciomy, wobec mego unia | PFynęfrgy ne ubrania męstie, na | E Wszvstko razem 28 szta% tawara za 20 zł 95 gr. sg wa '25, od 5—7. 21021 
Bia epa es isto, 3 moszuł It p. Zaliczwi ma R Wyższy gat. 2! zl. 73 gr. Najwyższy put 24 zt, 60 pr. 
Zpowałamem jan >morag, manip | ODA _RAVŻ wygodniej mi jest f E a R meee 
fi lsccwv w beroekach. p. kamionka | ©7506 Erzy LEGG a d Rożne 
Stumiowa .Malopriska) £ gięvokiem powazaniem: Piotr pd al 8 grosz 2a wrar. 
+. 8 Dia azybucej otjentecji za- | Szwarc, uwncrynel w Skrynikach, upe nie armo m 
hi lączam Br evyHkację tamtójszej Spo ezia sopowkinie obok rudna. f EF] sodit Ni fm s i lekawal Przysioe datę uruaze- 
1 I ii a È dodije uig 3 futugraficzne ubrapy setuk cłęknych rozmiar 24x30 BR mis, znaczek pocztowy | MU gro- 
- tader GiS Powyżere odpowiadal rieczywistośći, Gu Admin, plskey* ją lub 15 poćztówek fomgruf czuven, Na żadanie może być por muy — wyśle natychmiast sekret Do- 
s ita na miejscu, j tret Preaysent, nzoltej st, Wplelechowskie go. EZ wadzemia £ kalenjarzem, Aores: Wa- 
t, d Lwracamy UWayg „Zanowaęim Caytioniavw „Aery”, z6 nansa No żądania wygytum bvzolvtale tlqetr. Cannik, zawterałący claw Pvffello, mistez aaua tajemnych, 
Spółka zagkaibha sobie przeć ostatnie kilka „AREA giatych odi iutców Fi 20 atr. towarów sakieńnych, hiawatnych, zegarców Warszawa, fednarska 17, 16746, 


= TEN PRZEKONAŁ SIĘ: 
esz, 1E NAJLEPSZA: 


2168 4 
Zd Zegarm stezowsta- Qalwnai- 


wych febryka owidcik 
na rynek pastę „MARY” 


w dueyeh poszkach, zc» | | (lllewnia żelaza, "bron ao, l słiwkowska. Pietera b ode 
ną w bandla pod ur. 4 l mecnaniezga Y ytwat 1a nawii nakrycia owe I inne orzed- 


mioty. 
| OJ kołder nrevinmje kołdry 
z wiasnych lub pow erzunych ma- 


„MARY* nr. ù zawiera 7 
puszec małych'i kosztuje 


Bodzin kuta 


- „karzędz Górn.6zych" » 


terjałów. ceny tom:urencyjne, wata ca 


KINO-APARATY 


Naprawę samochcdów, buduje koroserji, wszelkie roboty ko- 
ilarskie, soawanie i nadlewanie zużytych części maszyn (paleniska 


i ea Treaa PALCA: końcówki do świdrów górnie 
1 R" zych ze stali A à k 
EH E s | szybko spławnej, „Rapid“ po cenie zł. 2.10 szt I E k, 
saa sea amn WYKONYWA: zwblakunezo paa wilesura Odabrać 


mtaa Pogoń, Grochuwa Nr. 4, 
m wiasciciela domu. zy 


TEATRALNE, SZKOLNE i PODKOŻSE ny aji | | Zgubione oosumeniy, 
POLĘCA: 
Z. K A LI N 0 w S K I ir Arann, masiąadówki i wanenki ZY Pri Ea A RTS 
WARSZAWA, Chmielna Ar. 48, üronne epioszenia. | sada ma Kadi oe weed sa, pracującego na kop, Bra 


atepne. 


f NOSAOWIEC-rczyń, srednia [7 ergzonow: F. Pre zerowiczowi ski 
t ZA 2 = | Adam Hessa, 2244 H dziono portiej, A: ący KE A 
z kupno i sprzedaż. Sr eee: kościelna 1 do komunii, wy. kę wojskową, wydan tP h 
M OSIY ZA WYTAŁ. bór wielki, ceny niskie. Sklep P. 


Sosnowiec I dowód CH aty, wydany 
2301 


Ę 7 Kałtona w coznuwin Kuścielaa 4 przez mag. m. ausnuwca. 
| N A NASIONA A warzywne, pastewne, D”zzjzedania meble: szaty, bieli OSR (iemowski Jan zgubił kalatkę wal- 
- kwiatowe i traw- biurka, materace, otom ny, kredensy, Jost do sprzedania od zaran sklep [LEYTE 
w ła gotówkę | na raty. Susqowiec dobrze Dtosperniący „detaliczna A aia) 
Pogos INOW, å 13, Braca  "przedaż wódex* w miejecow ści ko-  AAsrlan Goliński zgubił książeczkę 
OWE: istniejący od 1889 r. AEn bi iida 2420-15 pminianei, ruchliwej, lokal obsserny, 75 wojskuwą, wydaną przez P.KU. 
r Wiadomośc w smadre wódek pa Warszawa 2309-1 


STEFANA RETM 


SKŁAD APTECZNY i NASION 


ANA (imee i. Zalsski) 


Aj ajtanle! Bielizna męska, damska, 
krawaty, wielki wybor binzew dam- 
atico, przyuory du urawieczyany 'nal 
in. Zabawki, 


Niemcach. 2274-1 


MlIatychmiast do sprzedania £ pawo- 
A. BEBO „3go a% dn wyjadu krowa miccana, kiace 


qvmonuwi Moamanowi akradziono 
ar. AU od płatiwwmy. 4 
IN*qat Wiacenty zgubił kelażeczkę 
2334 


BĘDZIN, ul. Kołłątaja nr. 1, tel 1-82, Mala 5. lau oraz bryczka jednokunaa prawie no- Kasy Chorych. 
1621-2 Cerk i mapon da sprzedania, "ita wa. Wiadom ść Niemce, dum Sebo-  KJakuła Ludwik zgabił ksiąteczk 
= „Sielec 2317 ©:ńsklego. ZIUA Kasy Chorych. 2337 


